
Chłopie polski 
wypełnij do końca swój obowiązek

Zbliżamy się do końca 1952 roku, trzeciego roku naszej 
6-latki. Liczne załogi robotnicze z dumą meldują o przed
terminowym wykonaniu zadań rocznego planu. Wielu 
górników, hutników, włókniarzy, transportowców, żyje już 
dziś zadaniami roku 1953, a nie brak i takich, którzy 
wkroczyli w rok 1954, a nawet takich, którzy już wykona
li zadanie Planu 6-letniego.

Siadem klasy robotniczej idą setki i tysiące pracujących 
chłopów. Wypełniając w terminie obowiązki, dając pań
stwu przedterminowo zboże 1 mięso, mleko i masło, umac
niają oni spójnię miasta ze wsią, umacniają sojusz robot
niczo- chłopski, umacniają siłę ojczyzny.

W każdym powiecie, w każdej gminie znajdzlemy dziś 
dziesiątki, a nawet setki chłopów, którzy wejdą w rok 
1953 z poczuciem dobrze spełnionych obowiązków, z po
czuciem tego, że dali państwu wszystko, czego od nich 
oczekiwało.

Czy znaczy to jednak, że cała wieś wypełniła do końca j 
swoje obowiązki? Nie! Są jeszcze bowiem chłopi, któ
rym nie spieszy sle z dostawami zbóż I mięsa, którzy 
zalegają z dostawami mleka,, z płaceniem podatków. Wy
rządzają tym krzywdę sobie, wyrządzają tym krzywdę 
klasie robotniczej i wszystkim ludziom pracy.

Chłopie pracujący!
Przeirzyi uważnie swój rejestr obowiązków wobec pań

stwa. Czy z niczym nie zalegasz? Czy nie dążą na tobie 
choćby drobne zaległości? Czy twój sąsiad i krewniak, 
twoi bracia I siostry, mieszkańcy twojej gromady do końca 
wypełnili swe obowiązki? Czy dostarczyli zboże i mięso, 
czy sprzedają do zlewni mleko? Czy wpłacaja podatki?

Rozejrzyj się uważnie! Przypomni! Im o obowiązkach. 
Przynomnli. że nie tak dawno — w dniu 26 października 
— głosowali za Polską silną. Polską pokoju, Polską stall 
I żelaza, cementu I traktorów, kombajnów i stalowych 
dźwigów. Przypomnij im, że o taka Polskę trzeba walczyć 
własnymi rekami, własnym trudem, że, aby taką Polskę 
budować, nie wolno szczędzić sił.

Aktywisto wiejski! Nie szczędziłeś trudu w dniach wiel
kiej, wvborcze| mobilizacji . Nie żałi'| go I dziś. Dotrzyj 
do k^łdeco zalegającego z dostawami. Wytłumacz mu, że 
szkodzi sam sobie. Wytłumacz znaczenie obowiązkowych 
dostaw.

Przypomni | wszystkim opornym, którzy podlegają ka
rom, że państwo ludowe dało im możliwość zmazania 
swoich win, uchwalając amnestię, pod warunkiem wy
konania dostaw do 31 grudnia.

Sekretarzu partii w gromadzie!
Czy wszyscy członkowie twojej organizacji wypełnili 

do końca obowiązki? Sprawdź to! Przypomnij o obowiąz
kach tym, którzy Jeszcze ich nie wypełnili, dbaj, by każdy 
członek partii przodował I w agitacji 1 w realizacji planów 
państwowych.

Pozostało kilkanaście dni do końca roku. Wzmóżmy 
wysiłki, by wykonać do końca w 100% dostawy dla pań
stwa!

MOSKWA. Agencja TASS 
donosi, że 17 grudnia wrócił 
z Nowego Jorku do Moskwy 
szef delegacji ZSRR na VII 
sesję Zgromadzenia Ogólnego 
NZ. minister Spraw Zagranlcz 
nych ZSRR A. Wyszyński.

...„często zdarza się, że odstawiamy tuczniki 
już o wadze poniżej 110 kg. Uważam, że jest to 
niesłuszne i szkodliwe. Uważam to za marno
trawstwo, z którym staram się walczyć. Tucznik, 
kiedy dojdzie do 100 kg, najlepiej przybiera na 
wadze i trzeba wykorzystać te możliwości. Od
stawiać tuczniki należy wtedy, gdy osiągną mi
nimum 120—130 kg...".

Masy pracuj] Polski 
wyrażają 
stanowcze pooarcie 
dla pokojowych zadań 
zgłaszanych 
na Kongresu Wiedeńskim

WARSZAWA, Potężny od
dźwięk znajdują w całyni kra
ju doniosłe obrady Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju, 
w Wiedniu. Nieugięta wola 
walki o pokój, ożywiająca ca 
ły naród polski znajduje swój 
wyraz w tysiącach rezolucji ti- 
chwalanych na zebraniach spo 
łeczeństwa naszego kraju. Re
zolucje zawierają najgorętsze 
poparcie dla delegacji polskiej 
na Kongresie Narodów. Mówią 
one również, o czynie produk
cyjnym. którym lud pracują
cy Polski walczy o umocnie
nie sil pokoju.

Kobletv zatrudnione w za
kładach T—9 w Radomiu w 
uchwale swej stwierdzają:

„Naszą wolę obrony i utrwa 
lenia pokoju wyrażamy moc
nym postanowieniem wykona
nia rocznego planu produkcji 
zakładów do dnia 20 bm. Ży
czymy Kongresowi owocnych 
obrad, by uchwały lego wska
zały wszystkim narodom świa
ta drogę pokojowego współży
cia t pokojowego budownic
twa'1. >

Nie wiem, jakie są wiado
mości 6entora Brldgesa w za 
kresie historii 1 jaką wojnę 
przepowiada on ludzkości- ■ 
siedmioletnią, trzydziestolet
nią czy też stuletnią, — je
dno wszakże Jest bezsporne — 
Jeśli ma on słuszność, że ża
den cieszący się autorytetem 
republikanin czy demokrata, 
generał czy admirał nio ma 
planu zakończenia wojny, to 
panowie ci w każdym razie 
mają mnóstwo planów prze
dłużenia 1 rozszerzenia wojny.

Dawnie) usprawiedliwiano 
wojny, interesami narodowy
mi, naruszeniem suwerenności 
państwa, obraz- lego honoru. 
— nawet bandj .kim najazdom 
towarzyszyły słowa o godno
ści narodu. Dzlslaf Jest Ina
czej. — od narodów żąda się, 
aby były gotowe do wojny nie 
w imię Interesów narodowych, 
lecz wbrew Interesom narodo
wym.

Jeśli dawnie! ludziom wma
wiano. że będą muslell złożyć 
swe życie w ofierze. abv obro 
nić niezawisłość swego pań
stwa. to obecnie mówi się lm. 
że muszą zrezygnować z nleza 
wlsłoścl swego państwa tylko 
w tym celu. abv później'zło
żyć w ofierze swe życie. Przy 
pominą to szaleństwo, ąle fest 
to lednak program tych wła
śnie ludzi. o k*órvch mówi 
senator Styles Bridgcs.

(Ciąg dalszy na 2 str.)

Nawy motorowiec radziecki
MOSKWA. Grupa inżynie

rów radzieckich opracowała 
konstrukcję motorowca pasa
żerskiego, przeznaczonego do 
żeglugi na wielkich rezerwua
rach wodnych.

Statek ten odznacza sle du 
żą szybkością. Podwodna 
część statku składa się z 2-ch 
części, dzięki temu nawet przy 
silnej fali statek kołysze się 
bardzo mało. Statek skonstru
owany w ten sposób, że w mla 
rę wzrostu szybkości podnosi 
się z wody co zmniejsza opór 
1 przyspiesza szybkość.

Statki nowego typu prze
znaczone są do eksploatacji na 
Morzu Cymlańsklm, Kujby- 
szewskim 1 Slalingradzklm.

nieczynnego aparatu spawalni
czego.

Realizacja tego zobowiąza
nia pozwoliła zaoszczędzić 
240 roboczogodzin.

------o——
. Zespół księgowości Krawiec 
klej Spółdzielni Pracy „Pomo- 
rzanka" w Szczecinku, zobo
wiązuje się:

Wykonać bilans za listopad 
hr. — do dnla 15 bm. Wyko
nać bilans roczny wraz z za
łącznikami za rok 1952 — do 
dnia 15 stycznia 1953 r. oraz 
sporządzić bilans wraz z za
łącznikami dla spółdzielni, 
która nie posiada własnego 
księgowego — do dnia 25 
stycznia 1953 r.

Jednocześnie zespół księgo
wych Spółdzielni „Pomorzan- 
ka“ wzywa do współzawodni
ctwa pracy wszystkich księgo
wych. zatrudnionvch w spół
dzielniach zrzeszonych w Zwlą 
zku Branżowym Spółdzielń 
Odzieżowych I Skórzanych

(K. K.)

widział zbyt wiele nieszczęść 
I ruin, pragnę powiedzieć: 
musimy uczynić wszystko, co 
w naszei mocy, więcej niż na- 
sze| mocy, byleby tylko ura
tować pokój. —

WAŁCZĄC O SWĄ NIE
ZAWISŁOŚĆ NARODY AZJI 
I AFRYKI WALCZĄ TYM 

SAMYM O POKOJ
Przeczytałem niedawno o- 

świadczenie senatora amery
kańskiego Stylesa Brldgesa. 
Powiedział on:

„Wojna w Korei nie Jest 
po prostu wojną w 
Korei, jest to wojna świato
wa. Walki w Korei są tyl
ko jej najbardziej wido
mym przejawem.’ Trzecia 

' wojna światowa nie Jest 
sprawą przyszłości. Woj
na ta już się rozpoczęta. 
Rozpoczęła się ona nawet 
przed zakończeniem dru
giej wolny światowe). Trze 
clą wojną światowa jest naj 
dłuższą wojną ze wszyst
kich... znajdujemy się ' tg,, 
stanie wojny | prawdopo
dobnie pozostawać będzie
my w stanie wojny przez 
wiele lat. Prezydent, któ
rego wybraliśmy, będzie 
prezydentem czasu wojny. 
Nasza ekonomika pozosta
nie ekonomiką wojenną...

O ile ml wiadomo, żaden 
cieszący się autorytetem 
republikanin czy demokra
ta. generał czy admirał nie 
ma planu zakończenia tej 

- wojny. Nie możemy przer
wać te] wofny na innych 
warunkach - niż zwycięstwo 
w skal! światowej". Sena 
tor Styles Bridges doda Je: 
,.O Ile ml wiadomo, po
wyższy punkt widzenia w 
sprawie wojny podzielają 
generałowi'’ Eisenhower, 
Bradley | Mac Arthur, lak 
również nalwyb'tnlejsi przy 
wódcy polityczni".

Powrót 

min. A. Wyszyńskiego 
do Moskwy

Umacniajmy jedność światowego obozu obrońców pokoju i niezawisłość narodów!

Oto fragmenty wypowiedzi
Katarzyny Borsuk

chlewmlstrza tuczami
PGR Mśclce

i Ignacego Binkowskiego 
członka 

spółdzielni produkcyjnej 
w Chlebowie

w <7 dniu
Woiewódzkśc]

Narady
Korespondencyjne;

w sprawie rozwoju hodowli
(patrz str 3) 

Na str. 4 zamieszczamy artykuł Mieczysława Nocu- 
nla, napisany w związku z naradą.

.„„jestem obecnie na kursie hodowlanym i je
szcze raz przekonałem się, że dobre wyniki nie 
przychodzą same, ale zależą tylko od troski i za
radności człowiek^. Przypuszczam, że po powro
cie z kursu zebranie ogólne członków naszej 
spółdzielni skieruje mnie do pracy przy hodowli. 
Postaram się wówczas nadrobić dotychczasowe 
zaniedbania i podnieść naszą oborę na wysoki 
poziom...".

15 milionów mieszkańców 
Niemiec Zachodnich 
wypowiedziało się 
przeciwko ratyfikacji 
układu ogólnego

BERLIN. Agencja ADN'po- 
daje nowe wyniki referendum ’ 
ludowego przeciwko wojen
nemu „układowi ogólnemu". 
Do dnia 11 grudnia br. 
14.876.818 obywateli zachód- 
nio-nlemlecklch wypowiedzia
ło się przeciwko „układowi 
ogólnemu", za pokojem. Wyni 
ki te świadczą o dalszym wzro
ście organizacji „zgromadzenia 
niemieckiego", która skupia 
w swych szeregach wszystkich 
Niemców wypowiadających się 
przeciwko wojnie.

Ruch w obronie pokoju 
rozpoczął się w głębi oburzonych serc, 
szybko się rozrósł, przeciął nasze stulecie, połączył narody 

Przemówienie llji Erenburga na Kongresie Narodów w Obronie Pokoju
WIEDEŃ. Na posiedzeniu Kogresu Narodów w Obro

nie Pokoju w toku dyskusji nad pierwszym punktem 
porządku dziennego znany pisarz radziecki Ilja Erenburg 
wygłosił przemówienie, w którym oświadczył między in
nymi:

Wielkie rzek! zaczynają się 
niepostrzeżenie Jak małe stru 
mykl; rosną one, wzbierają, 
wlewają do nich swe wody 
setki innych rzek i strumie
ni: wielkie rzeki przecinają 
kontynenty, łączą kraje, prze
budzają życie milionów lu
dzi. Ruch w obronie pokoju 
rozpoczął się w głębi oburzo
nych serc, szybko się rozrósł,

Zespół
Państwowej Opery Poznańskiej 
wyjechał 
na gościnne występy 
do Moskwy

POZNAŃ. Dnia 17 grudnia 
br. we wczesnych godzinach 
porannych wyjechał z Pozna
li la do Moskwy na gościnne 
występy zespół Państwowej 
Opery St. Moniuszki. Ogółem 
wyjechało ponad 300 osób.

Nadleśnictwa pow. wałeckiego
rywalizują w wykonaniu planu rocznego

nadleśnictwo Nakielno — 
do dnia 15 grudnia br..

nadleśnictwo Trzcinno — 
do 16 grudnia br.,

Są jednak nadleśnictwa, 
które wyraźnie pozostają w 
tyle | nie walczą dostatecznie 
o przyspieszenie wykonania 
tych planów. I tak roczny 
plan pozyskani drewna wy
konany został do dnia 13 gru 
dnia w nadleśnictwach:

Zdrojowa góra — w 92 
proc.

Człopa — w 83 proc. 
Wałcz — w 82 proc. 
Płytnica — w 80 proc.
Kierownictwo tych nadle

śnictw oraz organizacje maso 
we i polityczne winny całą 
swoją uwagę skierować nu 
zmobilizowanie załogi do 
zwiększonego wysiłku, ażeby 
już w najbliższych dniach 
można było zameldować o wy 
konaniu rocznego planu pozy
skania drewna w 100 proc, 
przez wszystkie nadleśnictwa 
pow. wałeckiego.

W chwili, gdy przedstawi
ciele narodów świata obradu
ją w Wiedniu nad utrzyma
niem 1 utrwaleniem pokoju— 
masy pracujące Polski witają 
Kongres Narodów w Obronie 
Pokoju czynem produkcyj
nym. zwiększeniem wydajno
ści pracy, przedterminowym 
wykonywaniem rocznych pla 
nów produkcji. Rozumieją o- 
ne, że wzrost produkcji wzma 
cnia siłę i potęgę naszego 
państwa, ważnego ogniwa świa 
towego obozu pokoju.

W szlachetnej rywalizacji 
o przedterminową realizację 
rocznych planów pozyskania 
drewna nie pozostają w tyle 
nadleśnictwa Rejonu Lasów 
Państwowych w Wałczu. Pla
ny w 100 proc, wykonały:

Nadleśnictwo Trzebieszki — 
do dnia 2 października br.,

nadleśnictwo Drzonowo — 
do dnia 1 grudnia br.,

nadleśnictwo Tuczno — do 
dnia 13 grudnia br.,

nadleśnictwo Dobrzyca — 
do dnia 15 grudnia br.,

Kazimierz Kiełbasa
zdobył tytuł najlepszego ślusarza w Polsce

Kazimierz Kiełbasa ślusarz 
z koszalińskiego ZBM Nr 5 w 
wyniku współzawodnictwa uzy
skał w HI kwartale br. tytuł 
najlepszego ślusarza w Polsce. 
Podczas lii kwartału ob. Kieł
basa podniósł Swą wydajność 
pracy o 20 proc, w stosunku 
do wydajności z II kwartału— 
wykonując przeciętnie 349 
proc, normy. Poza tym w ciągu 
II i lii kwartału złożył dwa 
wnioski racionalizatorśkie:

1) Projekt przyrządu do w-y 
ginania elips na kowadle.

2) Przyrząd do wykonania 
nakrętek okiennych.

Należy podkreślić, że tow. 
Kiełbasa Jest przodującym, peł 
nym poświęcenia pracowni
kiem przedsiębiorstwa, prowi. 
dzl I moblllzule załogę do po- 
delmowanla nowych zobowią
zań.

Celem uczczenia czynem 
Programu Frontu Narodowego 
oraz XIX Zjazdu KPZR I 
XXXV rocznicy Wielkiej Re
wolucji Październikowej zobo 
wlą’ał się do wyremontowania

przeciął nasze stulecie, połą
czył narody. Historia nie zna
ła dotychczas takiego ruchu. 
Wysokie zgromadzenie, przed 
którym mam zaszczyt przema 
wiać, nie reprezentuje zwoleił 
nlków takiej czy innej idei, 
nie reprezentuje rządów, obłu 
dnych i przypadkowych w sze 
regu krajów. Nie, Jest to 
Kongres Narodów różniących 
się sposobem życia, wyznają
cych różne ideały, ale pragną 
cych bezwzględnie zagrodzić 
drogę wojnie.

Wysłuchaliśmy tu głębo
kich 1 płomiennych przemó
wień przedstawicieli tych kół. 
które do niedawna stroniły od 
nas. W imieniu delegacji ra
dzieckiej pragnę serdecznie 
powitać tych przedstawicieli.

Jako pisarz, który winien 
wsłuchiwać się w najcichsze 
drgniemy serca człowieczego, 
jako człowiek, który przeżył 
dwie wojny światowe, który



Przemówienie Ilji Erenburga
na Wiedeńskim Kongresie Narodów w Obronie Pokoju

Zakończyć wojnę w Korei!

I

ślące mogą pomagać sobie na
wzajem. mogą wymieniać książ 
ki i odkrycia, surowce 1 produk 
ty. W tym celu należy prze
strzegać zasady wzajemności i 
uznać równość wszystkich suwe 
rennych państw.

mysi o losie, który, być może, 
czeka również nas".

O tej odpowiedzialności, ja
ka spoczywa na każdym z mi
łujących pokój ludzi, pemlęia 
każdv Polek, pamięta każdy z 
nas, któremu droga jest sprawa 
niepodległości naszcl Ojczyzny, 
jej dalszego rozkwitu.

Korea walczy dziś z zezwie
rzęconym imperializmem ame
rykańskim o niepodległość. 
Dla narodu polskiego zagadnie 
nic niepodległości powie
dział Jarosław Iwaszkiewicz —• 
przez cały wiek XIX było za
gadnieniem życia 1 śmierci, 1 
było ono dla nas również, za
gadnieniem życia I śmierci pod 
czas ostatniej wojny, gdy roz
hukane siły faszyzmu zagrozl‘y 
nam nic tylko utratą niepodleg
łości. Hle wręcz Istnieniu na
szego narodu. Czyż dla kogo
kolwiek z nas może być zate.ni 
obcy los Korci, los narodu ko
reańskiego. któremu rózpasane 
siły amerykańskiego imperia 
llzmu grożą wyniszczeniem?

,,Wszystkie narody powinny 
zażądać wycofania wojsk ob
cych z Korei I natychmiastowe
go położenia kresu zbrodniczej 
wojnie. Cala ludzkość powinna 
zażądać paktu pokoju między 
pięcioma mocarstwami, jako 
rękojmi długotrwałego pokoju 
świata! Niech żyje pokój mię 
dzy narodami!'*. Tymi słowami 
zakończyła swoje przemówie
nie na Kongresie Narodów w 
Wiedniu delegatka bohaterskie 
go narodu korenń-' 'ego, K! 
Jen Sun. Ten apel podejmują 
wszystkie narody.

ED.

koreański... bombardują wsie 
I miasteczka bez. żadnego zna
czenia strategicznego, ataku
ją osiedla leżnee już w gru
zach. w których szukają schro 
nienla beżdomne sieroty".

Wszyscy z zapartym tchem 
I nienuwiśclą w sercu do zbro 
dntarzy, słuchali słów Kore- 
anki. Nie było na sali obrad 
Kongresu Narodów delegata, 
który nie czułby się związany 
z Kim Jen Sun węzłami soli
darności w walce przeciwko 
amerykańskim najeźdźcom.

„Czy możemy naprawdę 'o- 
Stągnąć odprężenie międzyna
rodowe — powiedział prze
wodniczący Światowej Rady 
Pokoju, prof. Joliot Curie — 
dopóki trwaja walki w Korei, 
w Vletnam!e i na Malajach?... 
Jest więc rzeczą logiczną do
magać -się zaprzestania ognia 
przed podjęciem dalszych kro 
ków w celu osiągnięcia kom
promisu".

Nie może być człowieka, dla 
którego obojętny byłby los na 
rodu koreańskiego. To nic, że 
Korea daleko, że tysiące kilo
metrów dzielą Phenian od 
Wiednia. Sprawa obrony 
pokoju nie zna granic 1 od
ległości, tak jak nie ma 
żadnych hamulców niena
wiść Imperialistów do naro
dów, nienawiść tych którzy go
towi są w każdym zakątku kuli 
ziemskiej wzniecić pożogę wo
jenną, aby zapewnić sobie mak
symalne zyski.

„Każda bomba, spadająca 
na ziemię koreańską — powie
dział Yves Farge — powinna 
przypominać nam, że ciąży na 
nas poważna odpowiedzialność. 
Każda nowa broń, stosowana 
w Korei, powinna budzić w nas

Należy zapewnić bezpleczeń 
stwo wszystkich państw przez 
zawarcia paktu wielkich mo
carstw, zlikwidowanie różnych 
agresywnych bloków, przestrze 
ganię istniejących .układów o

przyjaźni 1 pomocy wzajem
nej oraz przez powrót Organi
zacji Narodów Zjednoczonych 
do zasad, które leżały u jej 
kolebki.

'(Dokończenie z 1 str.)

Władcy* kraju, którego sa
modzielna egzystencja rozpo
częła sle od ogłoszenia dekla 
racji niepodległości, występu
ją obecnie przeciwko nieooth 
ległoścl Innych krajów, utrzy 
mujac, że „pojecie suweren
ności jest przestarzałe 1 nie 
odpowiada wymogom naszych 
czasów".

Nie będę mówił o walce 
niepodległościowe! narodów* 
Azji 1 Afryki. Wielkie naro
dy, twórcy starożytnych kul
tur. pozbawione w Imię rzeko 
mego postępu prawa do p> 
stępu 1 pokoju, oćkrtęly się 
obecnie z letargu. Przykład 
Chin — Jest porywającym 
przykładem nie tylko dla Ich 
sąsiadów, lecz również dla 
dalekiego Tunisu.

Walcząc o swa niezawi
słość narody Azji 1 Afryki wal 
czą tym samym o braterstwo 
ws»vstklch narodów, o pokó|.

Chcę mówić o sytuacji 
państw, z których wiele, ma
jąc własne kolonie, zapoz.na- 
le sle obecnie z larzmem ko
lonizatorów. — chcę mówić o 
losie państw, których suwe
renność wszyscy uznają. »'a 
bynaimnlej nie wszyscy re
spektują. .

LUDZIE R \DZIECCY. NI

GDY, PRZENIGDY NIE POS

TAWIĄ ZNAKU RÓWNOŚCI 

MIEDZY ZBRODNIARZAMI 

A ICH OFI ARAMI!

Możną by zadać mi pytanie, 
dlaczego delegat radziecki mó
wi o tym, co przede wszystkim 
dotyczy krajów Europy Za
chodniej i Ameryki Łacińskie 1. 
Jest wiele przyczyn, które 
skłaniają mnie do zabrania 
głosu w tej sprawie. Władcy 
waszyngtońscy * pozbawiając 
państwa Europy Zachodniej I 
Ameryki Łacińskiej niezawis
łości. wymachują niezmiennie 
straszakiem agresji radziec
kiej. Mówią oni. że Jeśli Angli
cy muszą żyć skromniej 1 za
chowywać sle bardziej ulegle. 
Jeśli Francuzi i Włosi 
muszą przekształcać swe pra
stare miasta, drogie całej ludz
kości, w bazy wojsk cudzoziem 
sklch. jeśli mała, pracowita 
Dania musi stać sle lotniskiem 
dla „latających twierdz". Jeśli 
republikt Ameryki Łacińskiej 
muszą dostarczać swemu pół
nocnemu sąsiadowi nie tylko 
surowców*, lecz również mięsa 
armatniego. — to tylko dlate
go. te my. budowniczowie Ka
nału Wołga-Don, my. którzy 
wznosimy gigantyczny mur 
zieleni przeciwko gorącym 
wiatrom, my którzy obro
niliśmy Stalingrad 1 od
budowaliśmy go. czynimy rze
komo zamach na winnice Fran
ci!. na zabytki Rzymu, na to 
cb pozostało z wolności 1 dumy 
Anglii, a nawet na kawę bra
zylijską. Jakżeż wlec Ja. de
legat radziecki, nie mam pod- 
J ić próby ujawnienia ohydnej 
gry ludzi, którzy* podporządko
wując sobie 1 poniżając cale 
narody, zapewniają, ż" za 
wszystko co się dzieje odpo
wiedzialni są Rosjanie?
Mc możemy bez bólu, bez obu
rzenia patrzeć im /.ubożeni?, 
p mtżenle wielkich i słynnych 
narodów naszego kontynentu

Ludzie, którzy czynią za
mach na suwerenność i t-rodo- 
wą Francji. Belgii. Danii. Nor
wegii. republik Ameryki ła
cińskiej. usiłują przedstawił 
ofiary jako współwinnych. Nie 
tyiko utrudniają oni stosunki 
kulturalne I ekonomiczne, lecz 
riwnież. szkalują dobre imię 
narodów*. Należy temu położyć 
kres. Chce głośno oświadczyć, 
ż' my. ludzie radzieccy, rtlgdy. 
przenigdy nie postawimy zna
ku równości między zbrodnia- 
rzam* a ich ofiarami!

RZĄD USA 
ORGANIZATOREM

SABOTAŻY i DYWERSJI 
*Można by napisać cale to
my o ingerencji Stanów Zjed
noczonych w wewnętrzne spra
wę państw Europy Zachodniej 
1 Ameryki Łacińskiej.

Ingerencja w sprawy Innjc. 
państw przybiera niekiedy cha

rakter, który trudno nazwać 
dyplomatycznym. Wszyscy pa
miętają o wyasygnowaniu 100 
milionów dolarów na poparcie 
dywe.rsantów w Związku Ra
dzieckim 1 w krajach demo
kracji ludowej. Ale lego rodza
ju działalność uprńwia się rów
nież za zachodzie.

Premier Hesji pwtwierdzll. 
że banda morderców, która za
mierzała zlikwidować wielu 
socjaldemokratów i liberałów, 
została zorganizowana przez 
amerykańskie władze okupa
cyjne.

Publicysta francuski p. La- 
rergne w „Anńee Polilląue et 
economi<iue“. kreśli następu
jący obrąz: „Nasi „fcdcraUśct" 
zręczni : kłamią określając mla 
nem. Europy to. co stanowi za 
ledwie zachodnią połowę na
szego kontynentu. Gdyby nam 
w najmniej;:?ym bodaj sto
pniu zależało na prawdzie 
mówilibyśmy o rozdartej | po
dzielonej Europie zamiast te
go. by głośno powtarzać 
zakłamane słowa o „zjedno
czonej Europie" ...wystarczy 
przejechać prz.ez kraje zacho
du, bądź też zatrzymać sle 
we Francji, Niemczech, we 
Włoszech, w krajach Bene- 
luxu, w Danii, w Norwegii, 
a nawet, w Anglii, aby spo
strzec. że wszystkie te kraje 
znajdują się pod prawdziwym 
protektoratem amerykań
skim... Ale Jutrę, gdy rozlegnie 
się ogłuszający szczęk broni 
Wehrmachtu, protektorat 
przyjmic w rzeczywistości no 
wą formę: nad nieszczęsną 
Europą rozpościerać się bę
dzie władza niemiccko-anicry- 
kańska, albowiem najskryt
szym marzeniem wielkorząd
ców amerykańskich, których 
zaślepia walka przeciwko Mo
skwie. Jest przekazanie spad
kobiercom 1 uczniom Hitlera 
takiej samej potęgi, jaką miał 
przywódca nazistów".

Pamiętamy obelżywe 1 nie
zasłużone słowa o Francji i o 
narodzie francuskim. Jakie wy 
powiedział generał Elsenho- 
W er.

Pamtętanty oburzającą opi
nię o Włoszech dziennikarza 
przydzielonego do admirała 
Ćarneya. opinię, w której, oży 
ło niewybredne słownictwo 
Berchtesgaden.

PRAWDA O KONGRESIE

NARODOW DOTRZE DO
MILIONÓW

AMERYKANÓW >.

W Europie nazywa się 
niekiedy Stany Zjednoczone 
„Wujaszkicm Samem". Łączy 
się to raczej z myślą o kabzle 
wzbogaconego krewnego, ani
żeli o fego dojrzałości ducho
wej. Czy nie przypomina lo 
bardziej bratanka, który nie 
dokończył nauki, a Już się wy 
cmancypowal?

Mówiąc to. nie chce bynal 
mniej obrażać narodu Stanów 
Zjednoczonych. Jest to naród 
zdolny, energiczny 1 pracowi
ty. Ale Amerykanie nie mają 
pozą sobą długiej historii, a 
więc I doświadczenia i — Jak 
widzimy — z pożałowania go 
dna łatwością daja sic oszukl 
wać. Zbyt wielu z nich wie 
rzy, lub chce wierzyć, że na
palm broni godności ludz
kie). że mieszkańcy stanu Mi
chigan lub Oklahoma istotnie 
pomagała nieszczęsnym pary- 
żnnom I rzymianom I że redak 
tor gazety w mieście Oxford 
(Stan MisslssippU, który sły
szał piąte prz.ez. dziesiąte o 
Szekspirze, a który zalicza Dar 
wina do „czerwonych", ratuje 
uniwersytet z prawdziwego 
OxfordU od „barbarzyńców 
wschodnich".

Jednakże naród amerykań
ski zaczyna sam odczuwać cię
żar wolny, krew Korci. Władcy 
Amciskl zrobili wszystko, by 
przeszkodzić wielu ohywatolom 
tego kraju w nrzyjeżdz.tc na 
Kongres Narodów. Ale. 'ak 
słusznie powiedział nasz drosrl 
przewodnicząc” Frydery k Jol- 
lot-Curle, Idee podróżują bez 
wizy. Prawda o Kongresie Na 
rodów dotrze do milionów Am? 
rykanów. Dowiedzą sle oni. te. 
zebraliśmy się ttrta' nie no to, 
bv wyrządzić narodowi amery
kańskiemu szkodę duchową 
albo materialna, lecz tylko po 
to. by spróbować zapobiec woj 
nie.

glądów politycznych 1 przeko
nań religijnych.

Prowadząc .barbarzyńską, 
zaborczą wojnę w Korci I mon 
tUJąc agresywne bloki — cl-ig 
nąl dalej mówca — imperiali
ści amerykańscy zadrażnią po
kotowi na całym świecie.

Paragwaj Jako slaby poą 
względom gospodarczym k”?1 
kapitalistyczny. odczuwa 
bardziej Jarzmo imperializmu 
amerykańskiego. Paragwaj 
był Jednym z nlerwszrch kra
jów Ameryki Łacińskiej. któ
remu narzucono tzw. ..pomoc" 
amerykańska. Obecnie ntrnn- 
po'e amerykańskie kontrobuą 
cała ekonomikę 1 finanse Pa
ragwaju.

Cała ta polityka ucisku i 
ularzmianla kraju — oświad
czy! w zakończeń'!! Jose Flo
res — wywołuje głęboki" obu
rzenie narodu paragwajskiego. 
Paraewalczycy oświadczała, że 
n'e circa. abv kra' Ich bvł ko
lonią I że n'e poślą swvch sy. 
nów na wolne przeciwko hó- 
bntprsklemu narodowi koreań
skiemu. broniącemu swe! n'e- 
zawkstośc!. P"m'mo krwawego 
terroru, ludność Paracwatu 
vvnr>w'cri-) etę 73 zawarciem 
Paktu Pokotu i za przerwn- 
n'nm wszvcłk!ch prowadzonych 
ebeen!" wo’'**’. domaga *-’ę 
n'»7nw's’r>ścl 1 wolności swe
go krain.

Pragniemy — nowdedzlał 
J/”" Flores przekazać z t»f 
trybuny noódiwdCMlH dale- 
pr>r-'l Zw''>7k’l P
wlelk'"gn krain, który edważ- 
n'n "-"'czy o pokój na całym 
św'"c’».

N’stenn!ę zabrał glos ,d ’e- 
rat T.thann Ahmed Arlf E1-Że
la. Prznmów'"n!e Jego było 
poświeć*'*1*’ wn’c» na*o-ł„ Elbą 
nu o pokój 1 niezawisłość.

Wielka sprawa pokoju
zwycięży

l obrad Wiedeńskiego Kongresu Narodów 
w Obronie Pokoju

WIEDEŃ. Na przedpołudniowym posiedzeniu Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju w dniu 17 bm. toczyła się w 
dalszym ciągu dyskusja r.ad zagadnieniami, dotyczącymi 
położenia kresu toczącym się obecnie wojnom, zagwaran
towania niezawisłości I •uwercnności narodów oraz osła
bienia napięcia międzynarodowego. Obradom przewodni
czył przedstawiciel Szwecji, Artur Lundąuist.

J iko pierwszy przemawiał
delegat Algeru Hadż Ali Ah- 
med. Jego przemówienie po
święcone było opisowi yio- 
twomych warunków niewoli 
kolonialnej w jakiej żyje na
ród algorskl Już od 122 lat. 
Imperialiści francuscy niszczą 
kulturę narodu algersklego, 
okrutnie wyzyskują ludność, 
likwidują najbardziel elemen
tarne prawa narodu, gnębią Ję 
zyk ojczysty ludności algcr- 
sklej. Przytłaczająca cześć 
mieszkańców Algeru nie umie' 
czytać an! pisać. Setki tysięcy 
ludzi głoduje. Takie oto są na
stępstwa reżimu kolonialnego! 

imperialiści francuscy — o- 
świadczył dalei Hadż Ali Ah- 
med -r brutalnie likwidują 
dążenie ludności Algeru do wy 
Zwolenia narodowego, do poko 
fu. W ciągu ostatnich kilku lat 
zamordowano wielo tysięcy pa
triotów protestujących prze
ciwko obcemu panowaniu.

Jednakże m!mo okrutnych 
represji* narófl—a’*nrAr| • coraz 
hardziej zdecydowąn'c pows.ta 
Je do walki o wyzwoleni > na
rodowe I pokój. Wszystkie na
sze sympatie—mówi Hadż Ali 
Ahmed — są po stroni" wałcza 
cych narodów Korei, Yletnamu 
1 Malajów. Zadamy położenia 
krem toczącym sle obecnie 
wojnom — stwierdził w zakon

Ćzenlu Hadż Ali Ahmed.
Następnie przemawiał dele

gat Koreańskiej Republik! Lu
dowo-Demokratycznej Ho Dln- 
huan. Przemówienie lego u- 
czestnlcr Kongresu przyjęli 
burzą oklasków.

» M iększa cześć przemówień 
na środowym posiedzeniu Kon
gresu poświęcona była zagad
nieniu wojnv bakteriologicz
nej, prowadzonej przez. Inter
wentów amerykańskich, prze
ciwko narodom Korci i Chin.
POPOŁUDNIOWE POSIE

DZENIE KONGRESU 
NARODOW W OBRONIE

POKOJU

MIEDEŃ. Na popołudnio
wym posledzcnhi Kongrc-u 
Narodów w Obronie Pokoju 

■ w dniu 17 bm. przewodniczył 
delegat Argentyny.

Przedstawiciel Paragwalti 
‘.fOć tTrzemawi ił
Jako pierwszy, oświadczył, że 
Kongres Wleęłcń~kl fest waż
nym krokiem p .r-\lów c l*1 i 
kuli zlenr-k!"! w walce o ;!*> 
kój. i niezawisłość, narodow-ą 
państw, lioncrca dowodzi, że 
ruch w obronie pokoju, ogar
nia co-az to nowe warstwy 
ludności, niezależnie od po-

Grudniowe niebo nad Phe- 
nianem odbija łuny pożarów. 
Rzadko kiedy cichnie nad mia
stem szum motorów amerykań
skich bombowców. Ameryka
nie bombardują bez wyjątku 
wszystko — świątynię z XVII 
wieku, domy mieszkalne I szni 
tale, ziemianki, ostrzeliwują lu 
dz| na ulicach i placach.

Zbrodnia amerykańska nie 
zna granic. Ostatnio agresorzy 
popełnili nowy potworny mord 
na Jeńcach. W obozie jeniec
kim na wyspie Pongam zabili 
82 jeńców, a 120 ranili.

Imperialiści amerykańscy 
kontynuują swe zbrodnicze 
dzieło. Pełnomocnik wielkiego 
kapitału amerykańskiego, gen. 
Eisenhower, był niedawno w 
Korei. Obiecywał, wyborcom 
amerykańskim, że pojedzk* do 
tego kraju dla „zbadania, co 
można uczynić, aby zakończyć 
wojnę". Cóż pozostało z tych 
obietnic? „Moja podróż na Ko
rcę — powiedział Eisenhower 
po powrocie do USA — sta
nowi nie zakończenie, lecz po
czątek wysiłku". Początek no
wych zbrodni.

Z sercem pełnym straszli
wych obrazów przybyła na 
Kongres Narodów delegatka 
walczącej Korci — Kim Jen 
Sun. Jej głos rozległ sic w 
światowym parlamencie, któ
rego jednym 7 punktów obrad 
jest „sprawa niezwłocznego 
położenia kresu wszystkim 
konfliktom wojennym, przede 
wszystkim zaś konfliktowi ko- 
(rear.sklemu “. Naoczny śwla- 
*dek bestlci tw amerykańskich 
agresorów, Kim Jen Sun wy
stąpiła ze straszliwym oskar
żeniem tych. którzy „chcąc 
zmusić do kapitulacji naród

Miliony Amerykanów dowie
dzą się. że naród radziecki nic 
chce ani leli ziemi ani leli bo
gactw, ani ziem Ith sojuszni
ków.że nie knuje on nic prze
ciwko „amerykańskiemu sposo 
bowl życia", że zgadza się na 
pokojowe współżycie z każdą 
-Ameryką, niezależnie od tego, 
jakich prezydentów wybierze 
ona sobie. Jakie porządki jej 
odpowiadają, co właśnie wyda 
je się Jej ideałem Istnienia 
ludzkiego. Wcześniej lub póź
niej naród amerykański wy'- 
dz.le z odosobnienia, wyzwoli 
się od potwornego koszmaru, 
który u Jednych wywołany zo
stał manią wielkości, u Innych 
zaś manią prześladowczą.

MIT GROŹBY RADZIECKIEJ

ZGINAŁ NIESŁAWNĄ 

ŚMIERCIĄ

Kongres Narodów zebrał się 
w dniach, które mamy praw., 
nazwać dniami wielkiego prze 
łomu, władcy Ameryki, zaczy
nają rozumieć. Jak dalece nie
realne są ich marzenia o pa
nowaniu nad światem. Dyrek
tor „Internatlonal News Beni
ce" donosi z Paryża:

„Zaufanie do USA Jako do 
kierowniczej siły w sprawacli 
międzynarodowych spadlo obe
cnie na najniższy poziom... Na 
wet szefowie rządów blorą u- 
dział w stwarzaniu nastrojów 
antyamery kańskich".

Znane czasopismo „Ameri- 
can Merciiry" obarcza całą wi
ną zwolenników neutralności. 
Według niego, „Europie Za
chodniej zagrażają bardziej 
neutraliści niż komuniści".

Rzecz Jasna, że gdy wojo
wniczy Amerykanin mówi o nie 
bezpieczeństwie dla Europy Za 
chorlblej, nie trzeba rozumieć 
go dosłownie. „Amerlcan Mer- 
cury" zaniepokojony Jest tym. 
że odzyskując rozsadek. Euro 
pcjczycy zagrażają panowaniu 
amerykańskiemu.

Mogą być rozbieżności mię' 
dzy nami a neutralistami w poi 
inowaniu ogólnych zadań walki 
o pokój, z chwilą Jednak, gdv 
neutraliści występują przeciw
ko silom agresli. witamy ich 
i popieramy, idziemy wraz z 
nimi.

Czyż nie Jest pouczająca wal 
ka neutralistów zachodnfo-ame 
rykańsklch? Rozpoczęła się o- 
na od tego, że patrioci nicmlec 
cy oświadczyli pod adresem sil 
wojny:

„Bez nas"! Doprowadziła o- 
na neutralistów niemieckich do 
tego, że mówią obecnie siłom 
pokoju:

„Jesteśmy z Wami! Neutra- 
lizm — to leszcze jeden objaw 
walki narodów Zachodu o swą 
niezawisłość. Mit groźby radzie 
cklej zginął niesławną śmier
cią. Zhany dziennikarz amery
kański Lfppman plsze:

„Narody Europy 1 rządy wie 
rza rządowi radzieckiemu, gdy 
mówi on. że Armia Czerwona 
nie napadnte na nich".

Przekonanie to leży u pod
staw programu oporu przeciw
ko paktowi atlantyckiemu i 
jest głównym źródłem obu
rzenia przeciwko nam.

Czasopismo ..Observateur" 
mówi, że obecnie, w końcu 
1952 r.. burżuazja francuska 
myśli Inaczej, niż przed pięciu 
laty: nie wierzy ona Już w moz 
llwość ..najazdu ze wschodu" 
f. powstałe przeciwko d' ktato 
wl amerykańskiemu. W osta
tnim roku wiele rzeczą* na świe 
cle uległo zmianie. Właśnie w 
Wiedniu mógł zebrać się nie 
Kongres Obrońców Pokoju, 
lecz o wiele szersze zgromadzę 
nie — Kongres Narodów. Tak 
Jest, obecnie obrońcami pokoju 
stały się nie partie, nie poszczę 
gólne kierunki, nie ruchy, lecz 
narody! •

W imieniu delegacji radzie 
cklej proponuję, by Wysoki 
Kongres potwierdził nlepoz.by- 
walne prawo wszystkich ludów 
do niezawisłości narodowej, do 
prawa życia na swolą modłę. 

, bez nodporzadkowanla się obe
cnym wskazówkom. Belgliskl 
lub gwatemalski czy irański 
sposób życia zasługuje na lak!/ 
szacunek Jak amerykański spo 
sób żyda. Narody różnic my-



ONZ powinna poprzeć 
naród marokański 

w jego sprawiedliwej walce 
Wystąpienie wlcemln’stra Naszkowskiego w Komisji 

Polityczne! ONZ
NOWY JORK. W czasie dyskusji w Komisji Politycznej 

Zgromadzenia Ogólnego NZ nad sprawą Maroka, przema
wiał delegat polski wiceminister spraw zagranicznych Ma
rian Naszkowski, który stwierdził m. in.:

Jeśli przyjrzymy się różnym 
aspektom sytuacji w Maroku, 
to zobaczymy, że trwa tam bez 
względny ucisk kolonialny w 
dziedzinie politycznej, socjal
nej, gospodarczej. kulturalnej 
ltd. Stosuje się tam masowy 
terror, topione są we krwi 
wszelkie przejawy walki wol
nościowej ludu marokańskie
go. Faktycznymi władcami kra 
Ju we wszystkich dziedzinach 
życia są władze francuskie.

Przytoczone przez nas fak
ty świadczą wyraźnie o tym, 
że Francja usiłuje za wszelką 
cene utrzymać w Maroku poli
cyjny reżim kolonialny.

U podstaw tego uporczywe
go stanowiska Francji leży 
fakt, że Maroko stanowi źró
dło nieprzebranych zysków dla 
kapitału francuskiego l mię
dzynarodowego. Maroko bar
dziej Jeszcze niż Tunis trak
towane Jest przez mocarstwa 
kolonialne Jako źródło surow
ców. głównie strategicznych, 
ponieważ Maroko Jest Jednym 
z krajów afrykańskich, najbar 

.dziej obfitujących w tak cen- 
"ne surowce lak mangan, cynk, 
ołów, kobalt, odkryty ostatnio 
w Maroku molibden, wana- 
dlum ltd.

Następnie delegat polski 
przytoczył szereg źródłowych 
danych, świadczących o całko
witym opanowaniu przemysłu 
1 kopalń marokańskich przez 
kapitały francuskie i zagra
niczne.

Jeśli chodzi o sytuację ro
botnika marokańskiego, to na
leży podkreślić, że płace ro
botnicze są tak niskie, a ceny 
tak wysokie, iż zdolność na
bywcza robotnika marokańskie 
go *- według oficjalnych sta
tystyk — w marcu 1951 r. wy
nosiła 50 proc, zdolności na
bywczej z 1938 r. chociaż Już 
wtedy była ona bardzo niska. 
W dziedzinie płac władze fran
cuskie stosują dyskryminacyj
ną poltykę. opartą na zasa
dzie. że robotnikom marokań
skim płaci się za tę samą pra
cę wiele mniej, niż robotnikom 
europejskim.

Wszelkie przejawy walki 
robotników marokańskich o 
swe prawa są krwawo tłumio
ne.

Sytuacja chłopa marokań
skiego Jest podobna do sytua
cji chłopa w Tunisie — ta sa- 
*tna nędza I głód, ten sam sy
stem odbierania chłopom naj
bardziej żyzne| ziemi na rzecz 
kolonizatorów francuskich.

Bezlitosny ucisk kolonialny 
w Maroku Jest wielokrotnie

wzmożony przez fdkt, iż kraj 
ten odgrywa poważną rolę w 
agresywnych planach bloku p- 
tlantyckiego, kierowanego 
przez USA. Stany Zjednoczo
ne dążą do tego, aby Maroko 
było posłusznym narzędziem 
w realizacji tych planów, aby 
ludność marokańska była cał
kowicie sterroryzowana 1 nie 
odważyła sie protestować prze 
clwko przekształcaniu Maroka 
w bazę wypadową przeciwko 
ZSRR | krajom demokracji lu
dowej. Jak powszechnie wlado 
mo. przygotowania wojenne na 
terytorium Maroka prowadzo
ne są gorączkowo i na wielką 
skalę.

Naród marokański nie ch'e 
żyć dłużę| — w imię interesów’ 
obcych 1 francuskich kapita
łów — w warunkach głodu, 
nędzy, ciemnoty t zacofania. 
Naród marokański nie chce, 
aby w imię agresywnych pla
nów bloku atlantyckiego Jego 
kraj był bazą wypadową przy
gotowywane | przez USA woj
ny. Naród marokański walczy 
coraz potężniej o wyzwolenie 
swej ojczyzny spod francuskie 
go jarzma kolonialnego. Odpo
wiedzią władz francuskich Jest 
brutalny terror policyjny, ma
sakry. areszty i deportacje ty
sięcy ludzi.

Na przestrzeni 1952 r. trwa 
faktycznie nieprzerwana akcja 
masowych aresztowań działa
czy politycznych 1 patriotów 
marokańskich. Według danych 
prasy, w sierpniu 1952 r. w

więzieniach marokańskich 
przebywało około 2 tys. sa
mych tylko działaczy politycz
nych i związkowych.

W chwili, gdy obradujemy 
tu nad sprawą marokańską. 
Maroko Jest widownią najbar
dziej może okrutnych represji 
ze wszystkich akcji, których 
władze francuskie dopuściły 
się w tym kraju, w związku ze 
strajkiem solidarności z tune
zyjskim ruchem narodowo-wy
zwoleńczym. na znak protestu 
przeciw zamordowaniu Ilasze- 
da.

Pragniemy podkreślić, że 
wielkie tradycje wolności, kul
tury, nauki 1 sztuki narodu 
francuskiego nie mają nic 
wspólnego z brutalną i krwa
wą akcją kolonialną rządu 
francuskiego.

Naród polski odnosi się z 
sympatią i ze zrozumieniem do 
słuszne! walki wyzwoleńczej 
ludu Maroka. Delegacja pol
ska uważa, że nasza Organiza
cja. zgodnie z duchem 1 literą 
Karty NZ, jest powołana do 
podjęcia konkretnych decyzji 
w te| sprawie.

Nie chodzi o papierowe I do 
niczego konkretnego nie zobo
wiązujące deklaracje w rodza
ju tych. Jakie większość Ko
misji uchwaliła w sprawie Tu
nisu. Chodzi o takie postano
wienia. które miałyby real
ny wpływ na zmianę obecnej 
sytuacji w Maroku, zagrażają
ce! pokojowi i bezpieczeństwu 
międzynarodowemu, chodzi o 
postanowienia, które stanowi
łyby poparcie dla narodu ma
rokańskiego w Jego sprawiedli
wej walce.

Potworny bilans zbrodni
żołnierzy amerykańskich w Europie

BERLIN. Jak donosi Agen
cja ADN z Heidelbergu, głów, 
na kwatera amerykańskich sit 
zbrojnych w Europie wydała 
oświadczenie o przestępstwach 
żołnierzy amerykańskich w 
Niemczech Zachodnich. An
glii I Francji. Z oświadczenia 
tego wynika, że żołnierze ame
rykańscy popełnili od maja do 
października 1952 r. 1399 
przestępstw. IV istocie liczba 
przestępstw w samych Niem
czech Zachodnich Jest znacz
nie wyższa. W amerykańskiej 
strefie okupacyjnej w Niem
czech Zachodnich soldateska 
amerykańska dopuszcza się 
co najmniej 15 przestępstw 
dziennie. Na porządku dzien
nym są morderstwa, grabież.

napady, handel narkotykami 
ltp.

Kwatera główna wojsk USA 
w Europie celowo pomniejsza 
liczbę dokonanych przez żoł
nierzy amerykańskich zbrodni, 
przytaczając tylko cztery przy
kłady morderstw w wymienio
nych trzech krajach. Wiadomo 
Jednak, że w czasie tych sześ
ciu miesięcy w samych tylko 
Niemczech Zachodnich miały 
miejsce cztery wypadki mor
derstwa. Liczba ta nie obejmu
je ludzi, którzy zginęli od kul 
pijanych żołdaków lub podczas 
manewrów wojsk amerykań
skich w Niemczech' Zachod
nich. i

Oło „amerykański słyl życia'*

Człowiek sprzedaje swoje oczy...
„Nasz ojciec rozdziela mięso, 

którego my nie jedliśmy nigdy" 
— napisana na plakacie, jaki w 
czasie strajku robotników kom
binatu mięsnego w mieści*

Fargo f w stanie Północna Dako 
ta — USA), niosły dzieci robot
nika Dicka Davisa (zdjęcie pter 
wsze). Sam Davls w gazeclt 
Z' ' zkovtj „Po ztelca", tak 
rozszylrował lakoniczny napis 
na plakacie:

„Dwoje z moich trojga dzieci 
urodziło się po wojnie — pisze.

Za całe swoje życie, jeszcze 
ani razu nie jadły masła, a co 
to jest mięso, nie wie ani jed

no z nich. Za mój zarobek z tru
dem mogę t- r^'iwę ferro, 
co jest niezbędne dla pięcio
osobowej rodziny. A przecież 
jestem doświadczonym lachow- 
cem — rzeźnikiem, specjalistą 
w swoim zawodzie. Dlatego mo
że w ubiegłym roku miałem 
pracę w ciągu całych ośmiu 
miesięcy, a to jest bardzo dużo 
— większość robotników zazwy 
czaj w ciągu dziesięciu miesię
cy jest jej pozbawiona.

Los Dicka r dsa jest typo
wym dla amerykańskiego robot
nika. Dick jeszcze ma jakie ta
kie zatrudnienie. A lak wygląda 
życie tych Amerykanów, którzy 
nie maja pracy. Jak wygląda 
życie tego robotnika. /Zdjęcie 
drugie).

Fred Darling jest jeszcze 
młodym, ale nie ma on już żad
nych perspektyw na przyszłość. 
Drobny rolnik ze stanu Nowy 
Jork, mimo swojej ciężkiej pra
cy, nie może związać końca z 
końcem, nie jest w stanie wyży
wić swojej rodziny. Jego ma
leńkie gospodarstwo obciążone 
jest długami I kredytodawcy 
grożą mu licytacją. 1 oto do
szedłszy do ostatnich granic 
nędzy, Fred daje w gazecie 
ogłoszenie o sprzedaży.., „ży?

wego, nie nadwyrężonego orga
nu wzroku".

„Sprzedam oczy za dolary"— 
ogłasza w nadziei, że choć za 
taką cenę uda mu się zdobyć 
trochę pieniędzy.

Taka jest amerykańska rze
czywistość, taki jest wysławia
ny „amerykański obraz życia ’ 

Zdjęcia z niemieckiego 
czasopisma „USA im Woil 
und Wild".

~ „Trud"-----

Damy braciom-robotnikom w miastach
8400 kg mięsa i tłuszczu ponad plan

KATARZYNA BORSUK 
chlewmistrz tuczami 

w PGR Mścice

Jestem chlewmlstrzem tu
czami w PGR Mścice w po
wiecie koszalińskim. W toku 
bieżącym otrzymałam zadanie 
odstawienia z naszel tuczami 
300 tuczników o wadze 110 
— 120 kg każdy. Do 1 li
stopada br. odstawiliśmy już 
256 tuczników, a w swoje| tu 
czarni mam Już gotowych do 
odstawienia następnych 115 
sztuk, czyli, że swój plan do 
końca roku wykonam z nad
wyżką 71 sztuk. Licząc wagę 
każdego tucznika w wys. 120 
kg. nasza tuczarnia w Mści- 
cach da naszym braciom ro
botnikom w miastach 8400 
kilogramów tłuszczu I mięsa 
więcej niż się zobowiązaliśmy, 
przyjmując nasz plan roczny.

Słyszę często, że wiele tu- 
czarń w naszych PGR-ach nie 
wykonuje swoich rocznych 
planów. Cl. którzy swych pla 
nów nie wykonują, wynajdują 
zawsze wiele różnvch przy
czyn. Mówią np. że warchla
ki dostarczane do tuczami są 
za małe, to znów, że za mało 
ludzi w tuczami pracuje, że 
pasza nieodpowiednia, że jest 
jej za mało ltd.

Ja pracuję w tuczami sama 
Jedna. Mam zawsze 120 — 
140 świń do tuczu. Praca ml 
Idzie dobrze, bo Ją dobrze or
ganizuje 1 przykładam serce 
do roboty, gdyż wiem, że od 
mojej pracv zależy nasza przy 
szłość, bo wlet -ównleż, że 
od mojel pracy . ależy to. czy 
będzie pokój na świecie 1 czy 
mol dwal synowie będą żyli 
szczęśliwie 1 ukończą szkoły. 
Uważam również, że plan, któ 
rv otrzymałam do wykonania. 
Jest dla mnie Drawem. sprawą 
tnojej amblcJL

Jak organizuje pracę, dzię
ki czemu przekraczam swoje 
plany? Do tuczenia otrzymuję 
różne warchlaki, często o wa 
dze 25 — 30 kg. Moją pierw 
szą czynnością Jest |e posegre 
gować — mniejsze z mniejszy 
mi. silniejsze, z silniejszymi. 
Lichszym daję lepszą karmę, 
żebv sie podtuczyły.

Karmię świnie trzy razy 
dziennie. Każdej grupie świń 
daję karmę osobno, w róż
nych dawkach, tak Jak prze
widują instrukcje Mlnlstpr. 
stwa Rolnictwa — biuletyn 
3A. Kierownik naszego go
spodarstwa dokładnie ml te 
normy wypisał 1 stale sie ni
mi posługuję. Karmię świnie 
regularnie, trzy razy dziennie 
o godzinie 6-ef rano. 12-ej w 
południe 1 5—6-eJ po południu. 
Otrzymują one zależnie od wie 
ku. stanu ltd. — mieszankę 
T. ziemniaki oraz śrutę jęcz
mienną.

W tuczami musi być czy
sto 1 ciepło. Trzeba dobrze 
wszystko zabezpieczyć na zi
mę, bo świnie lubią ciepło 1 
dobrze wtedy przybierają na 
wadze. Do chlewni nikogo nie 
wpuszczam, żeby nt» zapląta
ła ml sie choroba. Ściany czę 
sto bielę, podłogi posypuję 
wapnem. W tym roku na wio 
sne w oborze w naszym 
PGR-e panowała pryszczyca. 
Obora znalduje sie dokładnie 
przez ścianę od tuczami. A 
mimo to, pryszczycy w chle
wni nie bvło. ho zaraz wszvst 
ko wydezynfekowałam 1 chle
wnie zamknęłam na klucz tak, 
że tylko Ja miałam do niej 
dostęp.

Tucz warchlaka trwa w mn 
jej chlewni przeciętnie 4 
miesiące. W listopadzie np.

uzyskałam dzienny przyrost 
na wadze każdej sztuki w wy
sokości 750 gramów. Jest to 
bardzo wysoki przyrost Uzy
skałam go dlatego, że dbałam 
o tuczniki, dobrze |e karmi
łam. Bez wątpienia, na wyso
ki przyrost tuczników wpłynę
ło również to, że znajdowały 
się one w mnle| więcej jednej 
wadze ok. 100 kg., a wtedy 
tucznik najlepiej przybiera na 
wadze.

Często zdarza się. że odsta
wiamy tuczniki Już o wadze 
poniżej 110 kg. Uważam, że 
lest to niesłuszne I szkodliwe. 
Uważam to za marnotrawstwo, 
z którym staram sie walczyć. 
Tucznik, kiedy dojdzie do 100 
kg najlepiej przybiera na wa
dze i trzeba wykorzystać te 
możliwości. Odstawiać tuczni 
ki należy wtedv. gdy osiągną 
minimum 120 — 130 kg. 
Myślę, że nasze PGR-y powln 
nv otrzymać specjalne zarzą
dzenie, zabranlajace odstawia
nia tuczników o wadze nlższef 
Jak 120 kg.

Dużo mam pracy w tuczar- 
nf. Ale Jestem z niej zadowo
lona 1 dobrze sobie radzę. Za 
rahfam miesięcznie przeciętnie 
600 złotych. Ale gdy odsta
wie ponad plan 70 sztuk' 
świń o wadze 8400 kg, to 
uzyskam premię w wysokości 
0.80 zł za każdy ponadplano
wy kg. Wynf“'ie to Jednora
zowo około 6700 złotych.

Uważam, że każdy chlew
mistrz w tuczami leśll dba o 
powierzone mu sztuki. Jeśli 
przyłoży serce do roboty — 
zawsze z nadwyżką wykona 
swój plan.

IGNACY BINKOWSKI 
członek 

spółdzielni produkcyjnej 
w Chlebowie, 
pow. Drawsko

Za mało interesowaliśmy się
hodowlą bydła

Z dużym zainteresowaniem 
C’ytam wypowiedzi w dysku
sji Wojewódzkiej Narady Ko
respondencyjne! w sprawie 
rozwoju hodowli, zorganizo
wanej przez redakcję „Głosu 
Koszalińskiego**. Bardzo fest 
dużo wypowiedzi w sprawie 
hodowli 'bydła. Każdy z za
bierających głos w dyskusji 
podkreśla. co najbardziej 
wpłynęło w Jego oborze na 
podniesienie wydalnoścl mle
ka, dobry wychów cieląt, 
zdrowotność bydła ltp.

Uderzyło mnie, że prawie 
wszyscy stwierdzają, że mają 
duże zamiłowanie do pra
cy przy hodowli. W wypo
wiedziach kładą oni duży na
cisk ną wzorową czystość o- 
bory 1 bydła, regularne doje
nie 1 żywienie krów, na racjo
nalne karmlene w zależności 
od mleczności 1 Inne ważne za 
gadnlenla. Tak sobie pomyślą 
łem, że gdyby u nas przedrze 
gano tych zasad — mogliby
śmy również poszczycić się 
pięknymi wynikami. Ale u 
nas tak nie Jest.

A’ przecie? nasza spółdziel
nia produkcyjna w Chlebowie 
od samego początku nastawiła 
sie na hodowlę. Nasz wspólny 
dobytek powiększył się Już 
prawie do setki owiec. 86 
sztuk trzody chlewnej 1 pra
wie 40 sztuk bydła. Mamy 
też dobrą bazę paszową. W 
tym roku zebraliśmy dużo 
brukwi, zapas wytłoków po
siadamy Jeszcze z zeszłego ro
ku. Nie brakuje onm równ'eż 
innych . pasz. Mamy więc 
wszelkie warunki do systema
tycznego zwiększania udolu 
mleka. Dlaczego więc nie 
zwiększamy?

Od samego początku popeł
nialiśmy już błędy. Przy za
kładaniu hodowli, wykorzystu 
Jac przyznane nam na ten cel 
kredyty, kupowaliśmy krowy 
lakie popadło. Nie patrzyli
śmy na kondycję, mleczność 
czy wiek. To Jedno. Poza tym 
u nas nie wywiązuje się ze 
swych obowiązków obsługa 
obory. Krowy 1 pomieszcze
nia są brudne, nie dba się o 
czystą ściółkę t wyrzucanie 
obornika, krowy nie są regu
larnie, ani karmione, ani dojo 
ne. Uważam, że dotychczaso
we dojarkf nie nadają się do 
tych funkcji. •

Na temat niedociągnięć w 
oborze mówiłem wiele razy 
przewodniczącemu, ale nasz 
zarzad słabo Interesuje się za
gadnieniem zwiększenia mlecz 
noścl. no, a tym samym pod
niesieniem dochodowości na
szego wspólnego gospodar
stwa. A skromna Ilość nlewle 
le ponad 100 litrów mleka 
dziennie z naszej obory, po
winna być przecież dla niego 
wystarczającym u. aygnalenh

Próbowałem nieraz. Se sie lak 
wyrażę „przegnać" obsługę 1 
często sam wytykałem lei za
niedbania. Ale cóż, machnęli 
ręką i robotą szła dalej zwy
kłym trybem.

Jestem obecnie na kursie 
hodowlanym i Jeszcze raz 
przekonałem się, że dobre wy 
nikł nie przychodzą same, ale 
zależą tyłko od troski 1 za
radności człowieka. Przy 
puszczam, że po powrocie z 
kursu, zebranie ogólne człon
ków naszel spółdzielni skieru
je mnie do pracy przy hodo
wli. Postaram się wówczas 
nadrobić dotychczasowe za
niedbania i podnieść naszą 
oborę na wysoki poziom. Bę
dę praktycznie stosował wszy
stkie uzyskane na kursie u- 
mlejętnośct. Wprowadzę prze 
de wszystkim regułę w karmie 
nlu 1 dolenlu. dopilnuję czy
stości. Za przykładem masło- 
wlckiej spółdzielni, o czym 
mówił szeroko w dyskusji ob. 
Rudnlkowskl — będę sie sta
rał wprowadzić u nas szybko 
normy 1 dniówki obrachunko
we, uzależnione od uzyskane] 
produkcji. Skorzystam też z 
doświadczeń ob. Kołodzieja z 
RZS w Warnlłęgu w pow; 
szczecineckim 1 będę sie sta
rał wprowadzić normowanie 
pasz treściwych’ w stosunku 
do mleczności krów. Nasza 
obora musi w krótkim czasie 
należeć do przodujących w 
powiecie.



Racjonalniej gospodarujmy
energią elektryczną

Jednym z najważniejszych zadań planu 6-letniego jest 
rozbudowa zakładów dostarczających przemysłowi energii 
elektrycznej. Już w bieżącym roku produkcja energii 
elektrycznej jest 3.5 krotnie wlększ.a niż przed wojną. Tak 
szybki wzrost produkcji naszego przemysłu energetyczne
go nie byłby możliwy bez znacznego postępu techniczne
go. Dzięki braterskiej pomocy Związku Radzieckiego, w 
oparciu o jego doświadczenia, budujemy I uruchamiamy 
urządzenia pod względem rozmiarów, wydajności i zalet 
eksploatacyjnych dotychczas u nas nieznane.

Czy wobec takiego ogromnego wzrostu produkcji ener
gii mamy jej w bród? Bynajmniej. Szybciej bowiem niż 
produkcja rośnie na nla zapotrzebowanie. Coraz więcej 
energii żąda nasz rozwijający się przemysł i nasze rozbu
dowujące się miasta, coraz więcej prądu żąda nasza wieś, 
transport, budownictwo, handel.

Dlatego też sprawa oszczędzania prądu Jest dla nas 
wszystkich bardzo ważnym nakazem I nabiera ona szcze
gólnego znaczenia w czasie szczytu jesienno-zimowego.

Problemu szczytu jesienno-zimowego nie da się jednak 
rozwiązać w ramach samego przemysłu energetycznego. 
Szczególną cechą produkcji energetycznej jest bowiem to, 
że nie można jej magazynować. W momencie wytworzenia 
energii elektrycznej następuję zużycie jej przez odbiorcę. 
Dlatego też konieczność racjonalnej gospodarki energie 
stawia w okresie szczytu jesienno-zimowego poważne za
dania nie tylko przed przemysłem energetycznym, ale 
i jego odbiorcami.

Tymczasem w wielu zakładach przemysłowych nie do
cenia się dostatecznie sprawy oszczędnego używania ener
gii elektrycznej przede wszystkim dlatego, że w kosztach 
produkcji energia zajmuje stosunkowo nieznaczną pozy
cję. Jest to oczywiście stanowisko niesłychanie krótko
wzroczne. Sprawę zużycia energii należy traktować nie 
z punktu widzenia interesów „własnego podwórka'*, lecz 
w szerokiej perspektywie całej gospodarki. 1 tylko w ten 
sposób winno podchodzić do zagadnienia kierownictwo 
każdego uspołecznionego zakładu produkcyjnego.

Nie można też bagatelizować sprawy nadmiernego sza
fowania energia w gospodarstwach domowych. Nic nie 
znaczy argument, że mieszkanie zużywa tysiączną część 
enerejl w porównaniu z fabryką. Jedno mieszkanie — tak, 
ple dziesiątki l setki tysięcy mi«s-»vart — oczywiście nie. 
W r. 1948 mieliśmy w Polse 1.26 min. zelektryfikowa
nych gospodarstw domowych, w r. 1951 zaś 2,25 min. 
W tym ‘-ornym czasie zużycie prądu na cele domowe wzro
sło o 103"., a wiec zużycie energii elektrycznej przez 
ludność na potrzeby osobiste rosło predzel niż krajowa 
produkcja energetyczna. A zatem powszechność oszczę
dzania prądu w gospodarstwach domowych jest równie 
ważnn jak w zakładach produkcyjnych.

W gospodarstwach domowych wielką Ilość prndti zu
żywała elektryczne piecyki, kuchenki, żelazka. Ilość za- 
konloncch przez ludność aparatów prtejnlczvch (bez 
żelazekl wyniesie do kodea br. około 600 (ys. sztuk. Przy 
t-'k wielkim rozwotu elektrsfikacll gospodarstw domowych 
nle’hedne staie sio racion-'’ne wvkorzvstanię prądu.

Aby oszczędzanie energii elektryczne! hvło z cała skru
pulatnością przestrzegane. n-ó-W przeprowadzać systema
tyczna kontrolo zarówno w zakładach pracy Jak I w mie
szkaniach. nnie-ty enoroicznlc walczyć z wszelkimi prze- 
jawami niedbalstwa f lekceważenia tel sprawy.

Kontrola ziiżvcła energii w razie przekroczenia norm 
w zakładzie przemvsłowvni snowodule nałożenie opłat 
karnych, które odbita sio fuż nie t”lko na kosztach wła
snych. ple 1 na wykonaniu ni-mu finansowego, co może 
ntied wnływ na utrato premii d'n załogi. Naruszenie zaś 
przepisów o korzystaniu z pn“r<?li w okre«’e jesienno-zi
mowym w posnodaretw-ach domowych może sprowadzić 
sto-owenlo ogrnn'ozed r>rzvm»swvoh oraz k">ry pieniężne

Oczczodno, roctonnino i<4vtk''’’-'>nio enemll nlftktryczne| 
—zwłaszcza w okresie szczytu jesienno • zimowego — lest 
wlec konieczno zarówno z uwagi Interes gospodarki 
narndowel. a wlec nas wszystkich, jak i z uwagi na Interes 
osobisty każdego z nas.

Stałe brygady omłotowe
w PGR Witankowo

— przyśpieszeniu omłotów
Nie można . powiedzieć, że 

omłoty zbóż w zespole PGR 
Witankowo w pow. wałeckim 
przebiegają żle. Wprost prze
ciwnie. Według zapewnienia 
okręgu, zespół ten należy rlo 
przodujących pod tym wzglę
dem w okręgu. I tak Jest Istot
nie. O omletach myślano tutaj 
jeszcze w czasie trwania żniw. 
Stosunkowo wiele zboża wy 
młócono na polu wprost ze 
sztyg. Dlatego też w pierw
szych miesiącach zespól mógł 
z nadwyżką wykonać plany 
dostaw zbóż kwalifikowanych 
1 konsumcyjnych. Do przepro
wadzenia omłotów wykorzysta
no również każdy desz.czov.-y 
dzień w czasie trwania prac 
wykopkowych. W stosunku do 
posiadanego areału, najwięcej 
zbóż wymłóclły dotychczas gos
podarstwa Witankowo l Chu
de. Obecnie pracują mlocarme 
w gospodarstwach Wałcz, Si
towo, Wyslółka i Łubianka II.

Mimo tych efektów zespól 
jednak nie wykonał w całości 
planu odstawy zbóż za miesiąc 
listopad. Wyniki omłotów w 
zespole mogłyby być niewątpli
wie znacznie lepsze. Co więc 
hamuje sprawniejsze Ich prze
prowadzenie?

Zagadnienie sprawnego prze 
prowadzenia omłotów omawia
ne było dość obszernie na Jed
no] z narad zespołowych. Dy
rekcja wysunęła wówczas nie
słuszną, naszym zdaniem, kon
cepcję stworzenia w zespole 
tylko jednej stałej brygady 
omłotowej. złażonej z pracow
ników każdego gospodarstwa. 
Brygada ta miała po kolei 
przeprowadzać omłoty we wszy 
stklch gospodarstwach. Kie
rownicy poszczególnych gos
podarstw nie zgodzili się jed
nak z tą koncepcją 1 postano
wili przeprowadzić u siebie 
omłoty indywidualnie. Na no 
radzie nie rozp cowano Jed
nak zagadnienia do końca. Nie 
ustalono m. In. składu imien
nego brygad, nie omówiono 
udziału w pracach omletowych 
dorosłych członków rodzin i 
ew. pomocy ze strony chłopów 
Indywidualnych. Nic postawio
no wreszcie zagadnienia omło 
tów przed całymi załogami gos 
podarstw.

Dzięki tym niedociągnię
ciom, omłoty przeprowadzane 
są w sposób nlezorganiz.owany. 
chaotycznie I bezplanowo. W 
żadnym gospodarstwie nie ma 
ciągłości omłotów. Trwają one

na przykład jeden czy kilka 
dni, po czym są przerywane i 
po pewnym czasie rozpoczyna
ne na nowo. W zasadzie czyn
na Jest codziennie zaledwie 
Jedna młocarnla. Lokomobila 
1 agregaty młocarnlane nie są 
więc należycie wykorzystane. 
A przecież obecnie, po zakoń
czeniu prac polowych. Jest naj
lepszy okres do zwiększenia 
tempa omłotów.

Agronom zespołowy tow. Sta 
nisław Wawrocki usiłuje 
wytłumaczyć ten stan, brakiem 
wystarczającej Ilości ludzi, 
przeprowadzaniem innych 
prac. Jak kopanie ostatnich 2 
ha buraków cukrowych, tran
sport buraków cukrowych 1 
zboża, kontrola kopców 1 ods’a 
wa nienadających się do prze
chowania ziemniaków do płat
karni oraz zwożenie drzewa 
dla pracowników. Twierdzi da
lej, że na skutek niewystarcza
jącej obsady gospodarstw, w 
czasie trwania omłotów nie 
można Jednocześnie wykony
wać żadnych Innych prac. 
Wspólnie zaś z przewodniczą
cym rolnej rady zakładowej 
tow. Gracjanem Pieńkowskim 
uporczywie twierdzili, że nie 
można absolutnie liczyć na po 
moc członków rodzin.

Niesłusznie rozumujecie to
warzysze! Wynikałoby z tego, 
że nigdy nie możnaby nasilić 
tempa omłotów, Iw przecież w 
gospodarstwie stale jest Jakaś 
Inna praca. Niebawem rozpo
czynacie wywózkę obornika, 
przy której również trzeba bę
dzie zatrudnić wiele osób. A 
jednak omłoty muszą być 1 bę
dą przeprowadzane. Jasne, że 
przy większej z waszej strony 
zapobiegliwości, opał dla pra
cowników mógłby już być daw
no zwieziony. I ten rzekomy 
hamulec jest wyłącznie waszą 
winą!

Mimo woli waszą niewiarę w 
pomoc członków rodzin koja
rzy się ze sprawą opóźnionej 
przywózki drzewa dla pracow
ników, z brakiem troski.o sto
łówkę 1 wydawane w niej po
siłki 1 Innymi zaniedbaniami 
bytowymi. Rzecz oczywista, że 
to utrudnia mobilizację. Ale 
prz; pomnijcie sobie okres 
żniw 1 wykopków. kiedy umle- 
ltścle zapewnić sobie pom >c 
członków rodzin. W gospodar
stwie Chude w wykopkach po
magało 9 żon pracowników, a 
w gospodarstwie Witankowo, 
kierownik gospodarstwa potra

fił sam, bez niczyjej pomocy, 
zachęcić wszystkie rodziny do 
gremialnego udziału w omło 
tach.

W gospodarstwach zespołu 
Witankowo można więc niez
włocznie zorganizować staie 
brygady omłotowe. Trzeba 
omówić tylko to zagadnienie 
na naradach roboczych przed 
całymi załogami gospodarstw, 
wspólnie przeanalizować | usta 
lić imiennie stały skład bry
gad 1 dni przeprowadzania 
omłotów. Stały skład brygady 
wpłynie na zwiększenie wydaj
ności pracy, ponieważ poszcze
gólni członkowie brygady zaj
mą stanowiska najbardziej im 
odpowiadające, przyzwyczają 
się do siebie 1 nastąpi polne 
..zgranie" brygady. Koniecz
nym jest włączenie do brygady 
członków rodzin, młodzieży 
SP, a nawet w miarę potrzeby 
chętnych chłopów Indywidua! 
nych. Trzeba również rozpra
cować Imienne rozstawienie 
ludzi do nakładania | wywoże
nia obornika, do transportu 1 
Innych prac.

Dyrekcja zespołu nie wie — 
bo zaprzeczała kategorycznie, 
możliwości stworzenia w Jed
nym gospodarstwie 2 bryga I 
omłotówych — że kierownik 
gospodarstwa Chude Tadeusz 
Napiórkowski zamierza po 
świętach omłoty zbóż, nagroma 
dzonych w stodołach, przepro
wadzać na 2 zmiany. Pomagać 
będą w omlotach także człon 
kowle rodzin 1 młodzież SP z 
gminy. T. Napiórkowski pray- 
nie skorzystać z dobrych doś
wiadczeń omłotów wiosennych, 
kiedy to przeprowadzając 
omłoty na 2 zmiany, współza
wodniczące ze sobą brygady 
osiągały bardzo dobie wyniki. 
Z doświadczeń PGR Chude 
winny skorzystać również w 
miarę możliwości 1 pozostałe 
gospodarstwa.

Tych kilka krytycznych 
uwag ułatwi niewątpliwie dy
rekcji oraz komitetową zespo 
łowemu i rolnej radzie zakla 
dowej planowe zorganizowanie 
pracy na okres zimowy. Więk
sze zaś nasilenie pracy polity
cznej z załogą w połączeniu z 
dobrą organizacją i maksymal
nym wykorzystaniem maszyn— 
umożliwi lepsze wykonanie sto 
Jących przed zespołem zadań 
— a między Innymi znaczne 
przyspieszenie omłotów.

Marian Rebelka

Przeprowadzamy masowe oczyszczanie
i odkażanie zagród wiejskich
Podejmowane pirzez Partię 

i Rząp uchwaiy w 1 prawfc pu-d 
niesienia naszej hol iowli mobi
lizują na.> do wygiimia wiel
kiej oitwy o tak w^ażną gałąź 
naszej produkcji rolnej. Musi
my Jeanak pamiętać, ze kuła
cy oraz ró nl w rug ów je ludu, 
sabotażyścl i agenci, nasyłani 
przez zlejący nienaylsclą Im
perializm, usiłują niwu prze
szkodzić w rozwoju hodowli, 
usiłują nie dopuścić do zmniej
szenia dysproporcji między, 
nzybklm tempem rozwodu prze
mysłu, a pozostającym w tyle 
rolnictwem, pogłębić npsze 
przejściowe trudności w zao
patrzeniu klasy robotnlczłej w 
mięso 1 tłuszcze.

Musimy pamiętać, że wróg 
klasowy nie śpi. Notowaliśmy 
przecież w niektórych spół
dzielniach produkcyjnych 1 
PGR-ach usiłowania zatrucia 
Inwentarza, poważne zaniedba
nia 1 beztroskę otrozwó) ho
dowli. Wszystko to’nakłada na 
nas obowiązek wzmożenia czuj 
noścl oraz nieustannego dema
skowania 1 zwalczania wszel
kich przejawów zaniedbania 1 
szkodnictwa na odcinku hodo
wli, bezwzględnego zmuszania 
kułactwa do prowadzenia hodo 
wll i wywiązywania sżę z obo
wiązkowych dostaw żywca 1 
mleka.

Trzeba również pamiętać, że 
Jednym z' wrogów, mogącym 
również poważnie zahamować 
cały nasz wysiłek, całą na-szą 
najofiarniejszą pracą dla zwlęk 
szenla pogłowia zwierzęcego 

i Jego wydajności, są zarazki 
chorobotwórcze — bakterie 
1 różnego rodzaju pasożytnicze 
organizmy.

Kala pryszczycy, jaka w 
tym roku przeszła przez teren 
naszego województwa, przeko
nała każdego rolnika o niezwy
kłej rozslewalnoścl tego zaraz
ka i olbrzymich stratach, jakie 
ta pozornie łagodnie przebiega 
Jąca choroba może spowodo
wać. A przecież nie tylko pry
szczyca zagraża naszemu po
głowiu zwierząt. Pomór 1 ró- 
życa świń, pomór 1 cholera 
drobiu, grypa prosiąt, gruźli
ca, brucelloza 1 cały szereg 
Innych, zaraźliwych chorób 
zwierząt, wywołanych przez za
razki chorobotwórcze, spowo
dować mogą olbrzymie straty 
gospodarcze w naszej hodowli.

Jaki stąd wniosek? Należy 
uczynić wszystko 1 to w naj
właściwszym czasie, aby zapo
biec faklmkolwlek możliwoś
ciom wybuchu zaraźliwych cho 
rób wśród zwierząt

Stoimy Jeszcze niestety da
leko w tyle za doświadczenia
mi 1 osiągnięciami hodowli ra

dzieckiej. Okólnikowy i zimny 
wychów żwlerząt zaczynamy 
dopiero stopniowo wprowadzać 
na terenie gospodarstw uspo
łecznionych. Większość jednak 
naszych zwierząt z nastaniem 
zimy zamknięta zosta|e na dłu
gie miesiące w Jakże często 
nieodpowiednich pomieszcze
niach, zimnych. wilgotnych, 
źle przewietrzanych 1 ciem
nych. Pomieszczenia takie 
sprzyjają bardzo' rozwojowi 
wszelkiego rodzaju zarazków 
chorobotwórczych.

.lak zasadnicze dla rozwoju' 
hodowli znaczenie rpa dobrze 
przeprowadzona dezynfekcja, 
niech świadczy zamieszczona 
w ramach Wojewódzkiej Nara 
dy Korespondencyjnej na la
mach Nr 81 ,,Głosu Koszaliń
skiego" wypowiedź czołowego 
brygadzisty oborowego PGR 
Rzepowo, oh. Antoniego Ow
czarka: ,,Aż do przesady,
można powiedzieć, dbam o czy
stość w oborze. Krowy mają 
zawsze czystą słomę, są' wy
czyszczone. oborę dezynfekuje. 
Dlatego też nie było u mnie 
prys7czvcv. choć chorowały na 
nla wszystkie krowy u gospo
darzy Indywidualnych w Rze- 
powie".

W dobrze zrozumianym In
teresie własnym 1 naszego Pań 
stwa Ludowego musimy wszy
scy przystąpić w najbliższych 
dniach do należytego przepro
wadzenia oczyszczenia 1 odka

żenia naszych zagród. W każ
dej miejscowość] ukazały się 
ostatnio odezwy wydane przez 
prezydia pawlatówych rad na
rodowych, wzywające rolni
ków do wykonania masowego 
oczyszczania 1 odkażenia za
gród. Masowego — bo Jeśli 
akcja ta ma dać pozytywne wy 
nikł, musi być ona przede 
wszystkim powszechna, a na
stępnie dokładna, tżn. przepro
wadzona ściśle według wska
zówek zawartych w odezwach' 
PRN. Wapno do celów dezyn
fekcyjnych każde rolnik może 
nabyć w najbliższym sklepie 
gminnej spółdzielni, po zniżo
ne! cenie.

Gromadzkie zarządy ZSCh ( 
aktvw wlej.sk! musza dopilno
wać, aby zakup wapna I spro
wadzeni gó do wsi odbywało 
sie najlepiej Jednorazowo dla 
całej gromady. Dokładne o- 
czyszczenie zagród, zakopco- 
wanfe obornika I staranne wy
bielenie pomieszczeń dla zwie
rząt winni przeprowadzić 
wszyscy właściciele zagród, a 
w gospodarstwach u.spo’eczn!o- 
nych. zorganizowane w tym ce
lu zespoły, złożone z kilku lu
dzi. . ■

Członkowie ZSCh', mlorłzf 
aktywiści 7MP, członkinie kół 
Gospodyń Wlelsklch. młodzież 
szkolna 1 wszyscy tiśwladom!e- 
nl I ożywień' gorącem pragijle 
niem pracy d’a dobra Polski 
Ludowej obywatele, winni 
wziąć udział w akcji masowe
go oczyszczania 1 odkażani/ 
zagród wiejskich, gdyż prz'; 
należyte lej przeprowadzeni 
przyczynimy s|ę z całą pew
nością do szybszego 1 pomyśl
nego rn7wolu nasze! hodowli.

DWA doniosłe wydarzenia 
nastąpiły ostatnio w O- 
buchowśklej Fabryce 

Sukna Im. Lenina (obwód mo
skiewski). Po pierwsze — w 
III kwartale rb. fabryka zdo
była we wszechzwiązkowym 
współzawodnictwie przemy
słu lekkiego ZSRR przechodni 
Czerwony Sztandar Rady Mi
nistrów ZSRR 1 pierwszą na
grodę. po wtóre — wystąpiła 
Z Inicjatywą współzawodnic
twa o dalsze podniesienie ja
kości produkcji.

Fabryka Obuchowska stale 
przekracza plan. W ciągu 11 
miesięcy 1952 roku załoga 
wykonała ponad plan dziesiąt
ki tysięcy metrów tkanin, za
oszczędzając Jednocześnie po
nad 4 tony surowca wełniane
go i przeszło 22 tony przę
dzy. W III kwartale załoga 
dała 99,91 proc, tkanin pierw 
szego gatunku wobec zapla
nowanych 99.85 proc.

Cechą charakterystyczną lu 
dzl radzieckich Jest to. że nie 
poprzestają >ni na Jut osią
gniętych wynikach, lecz stale 
dążą naprzód, do nowych suk
cesów. Tak też postępuje za
łoga Fabryki OhuchowskteJ. 
Kiedy na ogólnym zebraniu 
pracowników zastanawiano 
się. Jak wykonać najlepiej za
dania roku 1953 — trzeciego 
roku piątej pięciolatki, w jaki 
sposób godnie odpowiedzieć 
na uchwały XIX Zjazdu Par
tii, pierwsza zabrała głos w 
dyskusji tkaczka Nina Amel- 
"zenkowa:

— Nasze ob I. w !.'•> chu 
sly. szale i pledy są powszech
nie znane i cieszą się dużym 
popy 1 em. Za pot rzebow aule
na te wyroby jest coraz więk
sze.- Ale lo nas leszcze nie 
za.l . i. Ni.-któi u nasze ro

botnfce produkują tkaniny 
drugiego gatunku. Wprawdzie 
produkcja drugiego gatunku 
stanowi u nas zaledwie setne 
części procentu, ale 1 to nie 
pasuje do naszej fabryki, no- 
szące| miano fabryk! najwyż-

—- Analiza naszej pracy wy 
kaztije — stwierdziła na za
kończenie Amelczenkowa — 
że usunięcie tych braków za
leży całkowicie od nas.

To, co Amelczenkowa po
wiedziała pod adresem tka-

.7. Pawłów

Cenna inicjatywa
Niny Amelczenkowej

sze| lakoścl. Powinniśmy pro
dukować towary wyłącznie 
pierwszego gatunku. Zgła
szam więc następujący wnio
sek:

,,W odpowiedzi na uchw-ały 
XIX Zjazdu Partii podjąć 
współzawodnictwo o dalsze 
polepszenie jakości naszcl pro 
dukcjl".

— A teraz zastanówmy się, 
w Jaki sposób usunąć przy
czyny, dla których produko
wane przez nas chustki zali
czane są do drugiego gatun
ku — ciągnęła dalej Amelczen 
kowa. — Dzieje się to przede 
wszystkim wtedy, gdy długość 
chustki odbiega wlęcel niż o 
2 cm od ustalonego wymJarti. 
Tkaczka - wówczas tylko nie 
zauważy tego odchylenia, Jeśli 
nieprawidłowo przyłoży miar
kę. Skaza czy drobny brak w 
osnowie są dopuszczalne dwa 
razy na całej długości chust
ki Ale każdy takt brak ozna
cza, że tkaczka co najmniej 
przez 15 minut nie spojrzała 
ani razu na tkaninę, w prze
ciwnym bowiem wypadku 
związałaby zerwaną nić w od
powiednim czasie.

czek, odnosi się w równej mie 
rze do p-ządek 1 pracownic 
innych oddziałów. .Jeśli prząd 
ki dostarczą przędzy grubszej 
lub cieńszej, niż przewidują 
odpowiednie przepisy techno
logiczne, wówczas wzór tka
niny będzie miał skazy, a 
wskutek tego spadnie Je| Ja
kość. Jeślj kolor przędzy Jest 
nierówny, tkanina będzie tak
że niejednolita —- Jej Jakość 
znowu spadnie A więc pro
dukowanie wyrobów pierw
szego gatunku zależy od [ma
cy wszystkich bez wyjątku 
działów fabryki.

Nina Amelczenkowa wysu
nęła także sprawę zrewidowa
nia standartów wyrobów pierw 
szego gatunku. W okresie no- 
wojennym wyposażenie tech
niczne radzieckich przedsię
biorstw włókienniczych znacz
ni" się polepszyło, wzrosły też 
umiejętności prządek 1 tka
czek. Wszystko to umożliwia 
podwyższenie standartów tka
nin pierwszego gatunku.

Inicjatywa Amelczenkowej 
spotkała się z gorącym popar
ciem całej załogi, która przy
jęła jednomyślnie następującą 
molucję; y

, Popierając Inicjatywę 
tkaczki Amelczenkowej, zało
ga OhuchowskieJ Fabryki 
Sukna im Lenina przystępu
je do współzawodnictwa socja 
listycznego o podniesienie ja
kości produkcji 1 zobowiązuje 
się: doprowadzić w r. 1953 
wskaźnik produkcji tkanin 
pierwszego gatunku do 99.9 
proc.; zlikwidować całkowicie 
produkcję trzeciego gatunku; 
zredukować straty powstające 
wskutek obniżenia Jakości do 
0,01 proc, ogólnych kosztów 
własnych produkcji".

Postanowiono również po
lepszyć strukturę tkanin pierw 
szego gatunku, a w tym celu 
podnieść w porównaniu ze 
standartem wskaźniki trwało
ści 1 gęstości tkanin, zwięk
szyć gamę kolorów lip. Zało
ga postanowiła też Jak naj
szerzej rozpowszechniać do
świadczenia stachanowców, 
produkujących tkaniny wy
łącznie pierwszego gatunku.

Zwrócono się do Minister
stwa Przemyślu Lekkiego 
ZSRR z prośbą o zrewidowa
nie standartów t warunków 
technicznych wyrobów pierw
szego gatunku.

Wniosek Amelczenkowej 
zaaprobowała Moskiewska Ob 
wodowa Rada Związków Za
wodowych 1 Prezydium KC 
Związku Zawodowego Prze.my 
siu Włókienniczego, zalecając 
szerokie rozpowszechnienie 
te| cennej inicjatywy w przed
siębiorstwach

Mieczysław Nocuń 
dvr. \\'<>J. Zarządu 

Weterynarii 
przy Prezydium- Woj. 

RN w Koszalinie

wlej.sk
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Co, gdzie, kiedy?

„Dom Książki" ?swiA<i'm’a y* w* t-u k*i**'*ar.
nlach sa Już do nabycia BONY NOWOROCZNE 1 okolicz
nościowe.

Bony te, w cenie 5. 10 I 20 zł. wykonane według pro
jektu wybitnych grafików, służą do przesłania życzeń świą
tecznych: odbiorca może zrealizować bon w każdej księgar
ni „Domu Książki" na terenie calel Polski, wymienialne 
go na książki według swego wyboru

Przesyłając życzenia za pomocą Bonu Noworocznego by 
dziecię pewni że nie obdarzycie swych bliskich książką, 
którą Już w swym księgozbiorze posiada. _

K—80—0

Młynarze Niedalina
wykonali plan roczny

W wyniku kolektywnej 

współpracy całej załogi, 

młyn w Nledalinle. wykonał 

w dniu 1 bm. roczny plan, 

jako pierwszy z młynów na

leżących do Zespołu w Bia

łogardzie.

gardzie wyjaśnia, że zakupiono 
nowe baterie 1 zegar urucho
miono.

ZGUBIONO karty meldunkowe wraz 
z pokwitowaniem ankietyzacji, na na
zwiska: Kluk i Walewska ram. Po- 
my*k Wielki. P-271-1

Przydzielić buty gumowe
robotnikom rolnym

CHPP w Słupsku
wykonała roczny plan

Centrala Handlowa Przemy
słu Papierniczego w Słupsku w 
toku realizacji zobowiązań po
djętych dla uczczenia XIX Zja
zdu KPZR l wyborów do Sej
mu zameldowała o wykonaniu 
rocznego planu w 100,2 pro
cent w' dniu 1 grudnia, to jest 
o 14 dni wcześniej, niż opiewa 
ło zobowiązanie. (j.b.)

Kierownictwo Zespołu PGR 
Balowo przydzieliło pracowni
kom PGR bołgle, a przede 
wszystkim robotnikom chlew
ni gumowe buty.

Kierownik PGR Bołgle roz- 
dzielił tymczasem buty nie po
między robotników, ale człon
ków swej rodziny i znajo
mych, którzy nie są w PGR 
zatrudnieni

Kierownictwo Zespołu PGR 
w Pniewie powinno nlezwlocz-

Dzieci koszalińskie 
radośnie powitają 

Nowy Rok

Zarząd Okręgowy TPB w 
Koszalinie, w szkole przy ul. 
Jedności 9 przygotowuje wiel
ką Imprezę noworoczną dla 
dzieci — przodowników nauki 
szkól koszaMńsklch oraz z te
renu województwa.

Organizatorzy imprezy pro
szą kierownictwa szkól, by do
pilnowały należytego rozprowa 
dzenla zaproszeń 1 przysyłały 
dzieci na Imprezę w ściśle oz- 
mczonych termipach, poda
nych w zaproszeniach. Impre
za trwać będzie od 27 bm. do 
5 stycznia 1953 r.

(J. b.)

KOBIETY w wieku od 18—48 lat w mieście I na wsi za
trudni od zaraz w służbie doręczyclelsklel Dyrekcja Okrę
gowa Poczty I Telekomunikacji w Koszalinie.
Zatrudnione otrzymają onrócz uposażenia zasadniczego cał
kowite umiindurnw^nlc służhowe oraz mafą prawo do uzy
skania premii. Bliższych Informacji udzielą Urzędy Obwo
dowe P I T oraz Dyrekcja Okręgowa P i T w Koszalinie 
(Dział Kadr) K-82-0

W końcu września br. zało
ga Drawskich Zakładów Cera
miki Budowlanej w Złocicńcu 
podjęła wiele zobowiązań indy 
wldualnych 1 zespołowych, któ
rych wykonanie miało przy
śpieszyć wykonanie planu rocz
nego 1 nadrobić zaległości.

Rozumieli to robotnicy, pra
cownicy administracyjni, tech
niczni i młodzież. Wszystkie 
zobowiązania podjęte dla po
parcia czynem Programu Fron 
tu Narodowego I wyborów do 
Sejmu, miały przynieść zakła
dowi w wyniku dodatkowej 
produkcji, ogromne oszczęd
ności.

Ale minął oto radosny dzień 
wyborów, zapał ostygł nieco, 
zobowiązania poszły w zapom
nienie, a kierownictwo nie 
przypominało 1 nie zachęcało 
do ich wykonania. Toteż reali
zacja zobowiązań wygląda w 
tej chwili smutno.

Załoga miała wykonać do 
15 listopada 114 tys. sztuk 
surówki; tymczasem jest już 
grudzień, a osiągnięto zaledwie 
40 tys. sztuk.

Obsługa pieców ceramicz
nych w ilości 33 osób, zamiast 
60 tys. sztuk cegły palonej, 
które miała wyprodukować w 
wyniku podjętych zobowiązań, 
oddała zaledwie... 18.400 
sztuk. Na 92 robotników, bio- 
rących udział we współzawod
nictwie wyborczym tylko 13 
robotników wvkonnło w pełni 
swoje zobowiązania; m. In. 
dwóch robotników wytoczyło 
z pieca 10 tys. sztuk cegły pa
lonej. a brygada młodzieżowa 
oczyściła z gruzów plac obok 
pieca na oddziale produkcyj
nym.

Kontrola realizacji zobowlą 
zań wykazała, że zostały one 
wykonane tylko w ramach obo 
wiązującego planu I nic przy 
niosły dodatkowej produkcji. 
Nie osiągnięto nlanowanel su
my oszczędności, majace| wy
nosić około 50 tys. zł., lecz 
uzyskano tylko 6.426 złotych.

Kierownictwo Drawskich Za

kładów Ceramiki Budowlanej 
w Zloclericu przyjęło za pod
stawę tłumaczenia tego stanu 
rzeczy niesprzyjające warun
ki atmosferyczne, a mianowi
cie długotrwałe deszcze. Przed 
slębiorstwo posiada suszarnie 
połowę, w których ułożony su
rowiec nie wys-ychał w termi
nie na skutek nadmiernej wil
goci. Powodowało to częste 
przestoje | przedłużenie cyklu 
produkcyjnego. Tory w kopal
ni, częstokroć zalewane wodą, 
utrudniały wydobycie surowca.

Wszystkie te powody nie są 
oczywiście bez znaczenia. Za
równo jesienne deszcze jak i 
brak odpowiednich urządzeń 
mogły w pewnym sensie zaha
mować realizację zobowiązań. 
Ale czyż w okresie podejmo
wania przez załogę zobowią
zań warunki te były lepsze? 
Czy o tych wszystkich trudno
ściach nic było przedtem mo
wy?

Ambicta robotników jest wy 
konać zobowiązania mimo spóż 
nionego terminu. Czasu pozo
stało niewiele. Procent wyko
nania zobowiązań jest zniko
my. ale jest jeszcze czas, aby 
uratować honor załogi cegielni 
w Zloclericu, Trzeba tylko 
energicznie wziąć gię do robo
ty-

Kierownictwo zakładu, rada 
zakładowa I podstawowa orga
nizacja partyjna winni udzie
lić robotnikom jak najdalej 
idącej pomocy w realizacji zo
bowiązań.

WYTACZARZY. TOKARZY. FREZERÓW. ŚLUSARZY, 
SPAWACZY i robotników niewykwalifikowanych zatrudnił 
natychmiast Zakłady Mechaniczne Im. Gon K. Świerczew
skiego w Elblągu, ul. Stoczniowa nr 2 Warunki płacy w/g 
Układu Zbiorowego w Przemyśle Metalowym (siatka plac 
s'ocznlpwca). Zgłoszenia kierować do Działu Kadr w/w Za
kładów. K—64—0

opieki lekarskiej. W wyparł 
kach nagłych zachorowań, 
trzeba nieraz wyczekiwać na 
przygodne okazje, aby dostać 
się do Złotowa, gdzie ordynuj'' 
lekarz. Dlatego chorzy często 
leczą się domowymi środkami, 
które niejednokrotnie zawo
dzą. Poza tym około 80% 
dzieci choruje na próchnice 
zębów | ze względu na brak 
komunikacji nie może dosta
tecznie korzystać z bezpłatne
go leczenia u dentysty.

Ze Z'otowa kursuje autobu- 
do Jastrowia przez Górzno. 
Mieszkańcy Tarnówki propo
nują. aby kurs tego autobusu 
-kierować przez gromady: Za
lesie, Węgierce. Tarnówka I 
Ptusza — a tym samym z kur
su takiego korzystałyby czte 
ry gromady, zamiast Jak dotąd 
jednej, która położona Jest 
znacznie bliżej Zlotowa 1 do
jazd ma lepszy. (z)

Kina
..NOWA HUTA” — „WilbeTa 

reir’ — prod w|utklej.
Seante w dni powsiednlai godt. 

15 30, 18 I 20 30i w niedziele I święta 
qodl. 13. 15 30. 18 I 20.

„MŁODA GWARDIA” iRokonowo) 
-4. „Sekreter* relkomu” — prod. 

radź. Seana o godz. 19.

Odczyty
,,Z«d«nl» orąsntMcJt ZMF w w»1r-* 

n wyniki nsucunla" — oilciyt wy- 
qlo«l pr»»w. ZM ZMP tow. Dene«iuk 
w Okr. Klubie TPPR, priy ul. Zwy
cięstwa 125.

Pu odczyrin film ..Mlnda Gwardia” 
II seria. Początek o godz. b.30.

Muzeum
Muzrum Mlafskla nieczynna. — 

W przygotowaniu nowa wysław*.

Spółdzielnia Pracy Pracow
ników Fryzjerskich w Słupsku 
ma własny zespół artystycz
ny. Zespól ten, mimo że istnie
je od maja br. ma Już na swo
im koncie pewne osiągnięcia. 
Jego występy na scenach w 
Słupsku 1 Koszalinie cieszyły 
się powodzeniem.

Np. Danuta Mazurkiewicz 1 
Janina Gąsior tańcami ,,Jabłu
szko" 1 marynarskim ..Matros" 
jednają sobie widownię, lecz 
Jakoś trudno zjednać zespoło
wi pomoc Rady Zakładowej 1 
Zw. Branżowego Spóldz. Usłu
gowych 1 Budowlanych w 
przydzieleniu kredytów na 
kupno kostiumów. Wszystkie 
występy odbywają , się w ko
stiumach wypożyczonych.

Zespołowi artystycznemu 
fryzjerów trzeba koniecznie 
pomóc Q?ai'otoczyć go opieką.

nie pouczyć kierownika PGR 
Dołelę, że buty należy przy 
dzielić robotnikom rolnym.

Bronisław Pukalskl 
Korespondent „Głosu"

Czyżby słomiany zapal?

Zobowiązania należy wykonać

ZGINĄŁ Mat twykły wraz z kart* 
meldunkową wydaną przez Rejon Mel
dunkowy (qromadal nr 1 w Kraśniku 
Lubelskim, na nazwisko Pietrzyk An
na. List był oddany na pocz. Sia
nów po 1 września i do tej pory nie 
przyszedł do miejsca nadanie

P—272—1

go, pracująca w 177 Bryga
dzie i Janina Nowaiska ,. Ugo 
samego powiatu 1 te| sanel 
brVITadv.

Jeżeli chodzi o 177 Bryra- 
dc. to wyróżniły si- szczegól
nie Junaczki III drużyny, któ
re w przer waniu lnu wyra
biały przeciętnie po 250 pro
cent normy.

W drużynie drugiej junacz 
ka Aleksandra Słonka z No
wego Sącza osiągnęła 155,5 
procent normy dziennie, a |u 
naczkl Zofia Nocoń, Irena 
Obrzut i Genowefa Chruściel 
z Nowego Sącza, zatrudnione 
w 191 Brygadzie osiągały 
przeciętnie 223 procent nor
my.

„CIOS KOSZALIŃSKI”
— or<)*n Komitetu WoHswódzIdeęio 
PZPR w Koszalinie, Redeyule ko- 
lenlum Adtrs Redakrlt — Kosza
lin. ul Alfreda Lampe nl 20 Tein- 
ionvs Redaktor Naczelny — ?’* 
Sekretarz Redakril — 11*. Dział 
p,,lv|nv - 735, Dztal Ekonomicz
no Morski — COS. Dział Rolny — 
<10. Dział Korespondentów - 230. 
Dziel Mletskl - OSO. Dział Spor
towy — 9S0 Redakfta nornat
Kedaktnt *!nhn|rłiiv, Dział depesz. 
Korekta - 715. Sekretariat - 
Wydawca — DelegMur* R S. W 

„Ptasa”, t«l 2^1
Jruki KoswHMklw ZaHady Gra 

flrjne, t**l 7/9
Namówienia 1 wpłaty na pranoma- 
ra’ę pocztowa pt7v|mufą w«t/V*»t- 
kle urzerly pocztowe oraz listono
sze, a na prenumerat* zakładową 
wszystkie rozdzielnie PPK ..Rnrh 

C-3-15504. Zamówienie nr 115

7GUBIONO w pociągu Chojnice — 
Piła kartę meldunkową nr P.XVIII 
9001200. na nazwisko Bartosz. Franci
szka. Blękwit pow. Złotów.

P—265-1

Dodatkowe pociągi
w okresie świąt

Zapomniany zespól artystyczny
w Stupsku

Winno się tym również zająć 
Towarzystwo Miłośników Sce

ny w Słupsku.
Antoni Pokusa 

Korespondent „Głosu"

Niezgodne zegary
Na gmachach Wojewódzkiej 

Rady Narodowej 1 Poczty w 
Koszalinie umicszc7one są ze
gary, z których każdy wskazu 
jo inna godzinę. a tym samym 
mieszkańców nie posiadają
cych przy sobie zegarka wpro
wadzają w błąd.

Zegary publiczne powinny 
wskazywać dokładny ćza-s, 
jeśli są popsute, należy Je 
chwilowo zalepić 1 Jak najprę
dzej naprawić.

A. Obuchowicz 
Koresnondent „Głosu"

AT.PAKÓW — „Kołchoz imienia 
Stalina". Przekł. z ros. S'r. 243. Ry*. 
15. Praca opisuje kołchoz im. Stali
na położony w obwodzie rostowskim. 
Informuje o doświadczeniach gospo
darstwa socjalistycznego, wielokierun
kowego, wyposażonego w najlepsze 
urządzenia techniczne i znanego z wy
sokiej produkcji Książka przeznaczo
na fest, dla specjalistów w dziedzinie 
organizacji rolnictwa nocjallatycznego 
oraz dla agronomów. POM i przę 
dnicrącyrh 7 spółdzielń produkcy|nv.-h,

DOSKOG • WIMOWSKT ..Agresty 
rolnicze". S’r. 160. Rvs. 63 Książką 
zawiera podstawowa dane potrzebne 
do zestawienia agregatów roldiczvch 
oraz zasady eksploatacji oparte na 
osiągnięciach pizoriowników <neuh?ni- 
zacji rolnictwa na próbach f bada
niach Instytutu Mechanizacji Elektry
fikacji Rolnictwa. Książka fest prze- 
znaczona dla aqronomńw f personelu 
kierowniczego POM i PGR.

J CZARNOCKI- J. WROCZYŃSKI 
„Podstawy naslonoznawstwa l czysz- 
czałniclwa" Praca podoje ogólne za
sady nasionoznawstwa, przede wszyst
kim dla potrzeb czyszczalnlctwa i o- 
mawia szczegółowo zagadnienia zwią- 
znne z czyszczeniem nasion traw i 
roślin motylkowych. Książką jest prze 
znaczona dla specjalistów, dla kiero
wników i techników czyszczalnl na
sion, dla pracowników sticji oceny 
nasion, gospodarstw nasienn/cn i sta
cji selekcyjnych,

K. DĘBICKI S EHRLTCH „NUTRIE '. 
Sir. 28. Rys. 84. Książka zawiera 
wiadomości dotyczące hodowli nutrii 
nastawionej przede wszystkim na pół- 
wolne i wolne utrzymanie tych zwie
rząt na stawach Techniko tego ro
dzaju hodowli, mającej dUżę 7.na« zo
nie także i dla racjonalizacji hodrtwH 
ryb opracowali autorzy, jako pierw
si. Oparta jest ona o wyniki docie
kań teoretycznych sprawdzonych w 
praktyce. Przeznaczona jest or7pde 
wszystkim dla osób ze średnim wv- 
kształceniem 7ąwodowvm. zadudnio
nych w uspołecznionych gospodarst
wach stawowych.

KIEDY
„KORAB"1„KUTER" 

OTRZYMAJĄ 
KOMPRESORY?

(22)
Centralny Zarząd Rybołów

stwa Morskiego w Szczecinie 
zawiadamia, że „Korab" 1 
..Barka" otrzymały Już nowe 
kompresory. natomiast „Ku
ter" otrzyma Je w końcu br.

„BRAK TYLKO KOSZY"
(28)

Prezydium Miejskiej Rady 
Narodowe! w Szczecinku infor 
mnie nas, że na placu Wolnoś
ci ustawiono luż 10 koszy.

ZEGAR
CZY DEKORACJA?"

Prezydium PRN w Biało-

ZGUBIONO legitymacją szkolną wy
daną przez Szkołę TrD, Piórkowski 
Roman. G— 96—1

Dyżury
SZPITAL

Szpital Miejski ul. Fałata 3, tel. 
183.

APTEKA
Apteka Społeczna nr 10 — ul. Zwy- 
(ięstwa 32, tel. nr 188.

Ważniejsze telefony
Pogotowie Ratunkowe — tel. nr 500
Straż Pożarna, tel. nr 08.
Komisariat Miejski M. O., tel. nr

537.
Zegarynka, tel. nr 06.
Poczta — telegraf — tel. 413.

Dlaczego Tarnówka pozbawiona jesl
komunikacji autobusowej?

W odległości 15 km. od Zło 
towa znajduje się gromada Tar 
nówka. Na terenie gromady 
mieszczą się Fabryka Tektury. 
Izba Porodowa, szkoła, gmin
na spółdzielnia I ,.G0M“. A 
więc jest to gromada 0 więk
szym skupisku ludzi, lecz po
zbawiona komunikacji autobu- 
sowe| ze Złotowem.

Brak komunikacji do Złoto- 
wa utrudnia ludziom zatrud
nionym .w miejscowych zakła
dach pracy załatwianie róż
nych spraw 1 korzystanie z

W okresie wzmożonych prze 
jazdów świątecznych, DOKP- 
Szczecln uruchamia następują
ce pociągi dodatkowe w komu
nikacji:

Szczecin Gł. — Warszawa 
GL — Szczecin Gł. w dniach 
23, 24, 26 i 28 bm. Szczecin 
Gł. odjazd godz. 17,10 — War 
szawa Gł. przyjazd godz. 5,40 
oraz Warszawa Gł. odjazd 
13,55 — Szczecin GI. przyjazd 
godz. 2,18.

Szczecin Gł. — Tarnów — 
Szczecin Gł. (przez Poznań) 
w dniu 23 bm. Szczecin Gł. 
ttdpazd — godz. 18,09 — Tar
nów przyjazd godz. — 13,37, 
oraz Tarnów odjazd godz. 
20,13 — Szczecin Gł. przyjazd 
godz. 14,20.

Szczecin Gł. Toruń — Szcze
cin Gł. w dniach 23 i 24 bm. 
Szczecin GI. odjazd o godz. 
14,47 — Toruń Gł. przyjazd

o godz. 23,22 oraz w dniu 24 
bm. Toruń Gł. odjazd ó godz. 
0,38 Szczecin Gł. przyjazd 
godz. 9,05, a w dniu 26 bm. 
Toruń Gł. odjazd godz. 21,50 
— Szczecin Gł. przyjazd godz. 
5,45.

Koszalin—Warszawa Wschód 
nia — Koszalin (przez Biało
gard, Piłę, Toruń. Nasielsk) 
w dniach 22, 23 i 26 bm. Ko
szalin odjazd o godz. 15,25— 
Warszawa Wsch. przyjazd 
godz. 5,17. W dniach 23, 26 
i 27 bm. Warszawa Wsch. od 
jazd godz. 18,50 — Koszalin 
przyjazd 9,03.

Szczegółowy rozkład Jazdj 
pociągów dodatkowych! świą 
tecznych) został wydrukowanj 
w sbecjalnvm ściennym rozkła 
dzle, arkusz A i B i będzie 
wywieszony na stacjach koiejo 
wych.

I

j DĄBROWSKI Jan, zamieszkały Zwar- 
łowo* pow. Kołobrzeg, zgłasza zagubię 
nie kwitu komisowego Białogard na 

| aparat radiowy. GP—268—1
I ___________ ___ ______ ___ _________

PIĄTEK 19 GRUDNIA 
PORGRAM I.

5 05 Wiad. 5.10 Konc. 5 58 Sygn. 
czasu. 6 00 Stan pogody i wiad 6.10 
Aud dla wsi. 6 20 Aud dla brygad 
SP 6 35 Muz 6 50 Gltnn 7.00 Dzień.
7 20 Muz 7.55 Wiad. 8 00 Aud. dla 
klas slarstYch szkół .podstawowych.
8 20 Z twórczości Mozarta Webera.
P 55 Dla klas licealnych — Pogad 
9.30 Dla przedszkoli. — Zabawy rvtm. 
10 55 Dla klasy !lf 1 IV ~ Montaż pt. 
„Imię, które oznacza Pokój ' 11 15
Muz I flktual 11 45 Głos ntala kobie
ty. 11 57 Svgn. czasu. 12 04 Dzień. 
12 15 „Na swojską nutę". 12 45 Aud 
dla wsi. 13 00 Utwory kompozytorów 
ros. 13 15 Konc. roz.iywk. 15 30 Aud 
dla dzieci 16 00 Dzień. 16 20 Dwie 
arie 16.32 Wariacje fortepianowe. 
16 45 Skrzynka ogólna. 17 00 Radiowy 
kurs języka ros. dla początkujących 
— lekcja 19 17 20 Aud dla nauczy- 
cieli 1? 30 Stylizowana polska muz. 
ludowa 18 00 Sprawozd z Kongresu 
Narodów w Obronie Pokoju. 18 30 
Muz 18 45 Aud d’a kobiet wiejskich
19 00 Dla klasy IX — Aud słów 
fwut 19 30 Polskie pleśni ludowe. 19 50 
Utw. wiolonczelowe 19 58 Stan pogo
dy. 20.00 Dz.ien. 20 30 Wiad. sport.
20 34 Muz tan. 20 45 Aud poetycka.
21 00 Konc. syuiL 23.00—23.10 Ost. 
wiad.

ZGUBIONO portfel z następującymi 
dokumentami: karta meldunkowa, po
twierdzenie złożenia dokumentów na 
dowód osobisty, 80 zł. — oraz różne 
dokumenty mniej wartościowe, na na 
zwis ko Gieinza Jan P—270—1

Junaczki „SP“ z pięciu województw
pomagały w jesiennych prących rolnych
w okresie trzeciego turnu

su brygad rolnych „Służba 
Polsce" w województwie ko
szalińskim pracowała młodzież 
żeńska przy zbi... aniu lnu, 
rwaniu buraków oraz, zbiera
niu ziemniaków.

Junaczki przybyły z pięciu 
województw: białostockiego,
lubelskiego. warszawskiego, 
krakowskiego i kieleckiego. 
W turnusie tym pracowały 
także lunaczki z województwa 
koszalińskiego.

’.V robotach jesiennych, 
dzle'.i dobrel pracy organiza
cji ZMP-owskieJ, brygady z 
zadań swoich wywiązywały 
się należycie. Wiele funaczek 
wyrosło na dobrych pistodo- 
wników pracy, Jak n ’. Krysty 
na Radzioł z pow. suwałskie-

Tak wspaniale wyniki za
notowały junaczki dzięki ko
lektywnej pracy. Przeciętny 
stan normy kompanilnej bry
gad rolnych, pracujących w 
naszym województwie wynę- 
sil około 145 procent.

Dzielne lunaczki dobrze 
spełniły zadanie. Jakie posta
wiła przed nimi organizacja 
ZMPc.wska. Nic szczędził-, 
wysiłków w każdej, powierzo
nej im pracy.

JUNACY 
NIE POZOSTALI W TYLE

Junacy i kadra 52 Bryga
dy „Służba Polsce" im. Boba 
terów Kołobrzegu nie dali się 
wyprzedzić dzielnym Junacz- 
koni. Pracują równie dobrze.

Ostatnio, w odpowiedzi hi 
apel 39 Brygady „SP“ z woj. 
krakowskiego, dla uczczenia 
IV rocznicy zjednoczenia 
PZPR zobowiązali się wyko 
nywać przeciętnie 150 pro 
cent normy, zdobyć 180 od 
znak SPO i BSPO. podnieść 
poziom szkolenia polityczne
go i liniowego, zorganizować 
cztery wieczornice dla robo
tników pobliskich PGR-ów i 
zakupić sprzęt sportowy dla 
LZS-u przy przodującej spół
dzielni produkcyjnel w woje 
wódziwie poznańskim.

Do współzawodnictwa we
zwali 20 Brygadę „SP" w 
Elblągu, woj. gdańskie.



Wystawienie sztuki Rach- 
manowa przez szczeciń
ski Państwowy Teatr Pol

ski, świadczy o jego dużych 
ambicjach. „Niespokojna sta
rość", sztuka należąca Już 
obecnie do radzieckiej kla
syki, stawia przed reżyserem 
1 aktorami poważne i trudne 
zadania. Czy zadaniom . tym 
teatr podołał, to Już inna spra
wa.

Leonid Rachmanow, wielki 
dramaturg radziecki napis.*! 
„Niespokojną starość" w roku 
1937. Po dziś dzień gra Ją z. 
niesłabnącym powodzeniem 
wiele teatrów w Związku Ra
dzieckim. Siye powodzenie 
sztuka zawdzięcza wysokim 
walorom artystycznym 1 żar
liwości Ideowej, którą cala 
Jest przepojona. Te zalety 
sprawiają, że widz przeżywa 
głęboko to co dzieje się na 
scenie, wzrusza się i raduje 
razem z bohaterami tego hu 
pianistycznego, pełnego mttoś 
ci do człowieka dramatu. Jest 
to możliwe również 1 dlatego, 
że pokazano w nim prawdzi
wych ludzi w ich codziennym, 
domowym życiu, z ich codzlen 
nyml troskami 1 radościami.

Bohaterem sztuki Jest słyn
ny uczony botanik prof. Pole- 
żajew. Za pierwowzór tej pos
taci posłużył autorowi wielki 
rosyjski biolog 1 botanik — 
Timlriazew. Rzecz dzieje się 
w latach 1916 — 1917, a więc 
w okresie pierwszej wojny 
światowej 1 wielkiej rewolucji 
socjalistycznej, w czasach kie-

OdprysŁi

Amerykańska kwesta

Tajemna wizyta

Taki Jest stosunek partii i 
państwa radzieckiego do nauki 
1 do starej kadry uczonych.

I właśnie dlatego sztuka 
Rachmanowa jest u nas, w okre 
sie budownictwa socjalistycz
nego, szczególnie aktualną, bo 
mówi również i o stosunku na
szej partii 1 państwa do nauki 
1 naukowców, a także dlatego, 
bo u nas również odbywa się 
proces przechodzenia starej 
inteligencji na pozycje postępu 
1 socjalizmu.

Dobrze to świadczy o Pań
stwowym Teatrze Polskim, że 
dokonał wyboru właśnie tej 
sztuki, nawet mimo tego, że 
jej realizacja nie może w peł
ni zadowolić.

Reżyseria Emila Chaberskie 
go staranna I pieczołowicie sta 
rająca się oddać ciepło i nas
trój dótnu wielkiego uczonego, 
nie zawsze potrafiła utrzymać 
Jednolite tempo przedstawie
nia, prżez co powstawały miej
scami niepokojące dlużyzny.

Na czoło zespołu aktorskiego 
wybijał się niewątpliwie Jan 
Daszewski w roli prof. Pole- 
żajew*a. Rola to wielka i odpo
wiedzialna, to też nic dziwne
go, że Daszewski mimo lż w 
całości oddał prawdziwie I 
przekonywająco postać wiel
kiego uczonego, nie ustrzegł 
się jednak pewnych drobnych 
zresztą potknięć.

Marla Kalinowska rolę żony 
profesora zagrała prosto, na
turalnie.

Reszta zespołu aktorskiego, 
za wyjątkiem może Andrzeje
wskiego (Kuprlanow) wyraźnie 
zawiodła. Fleszer w roli W ko 
btowa by! zbyt histeryczny, a 
potraktowanie przez Koleszyń 
skfego roli Boczarowa było 
chyba nieporozumieniem.

• • •

Osobny rozdział to koszaliń
ska pubilczność, która zacho
wywała się wprost żenująco. 
Wchodzenia na salę I szukanie 
miejsc po rozpoczęciu przed 
stawienia (bardzo dużo widać 
tu było mundurów wojsko
wych), szuranie nogami 1 roz
mowy, wystawiają niechlubne 
świadectwo koszallnlanom. Pra 
ca artystów szczecińskich od
wiedzających systematycznie 
nasze województwo to praca 
ciężka I pełna poświęceń, god
na najwyższego szacunku I uz
nania. O tym publiczność ko
szalińska powinna w przysz
łości pamiętać.

Andrzej Czechowicz

krwawego Franco. Międzyna
rodówka -irajców ma wspól
ny język i wspólne cele, to
też pan Pinay stara się o „do
bre stosunki" zarówno z od
wetowcami bońskimi, których 
firmy dopuszcza do budowy 
umocnień strategicznych nad 
Marną, jak z hiszpańskimi fa
szystami, przed którymi, jak 
widać, nie ma żadnych tajem
nic.

(Mat.)

Komunikat WKKF
Prezydium WKKF w Kosza

linie zawiadamia wszystkich 
członków poszczególnych sek
cji sportowych przy WKKF, że 
do dnia 31 bm. winni oni zło
żyć swe legitymacje członkow
skie w WKKF celem ich prze
dłużenia względnie wymiany.

Prezydium WKKF przypomi 
na jednocześnie, że nlewymle- 
nione legitymacje tracą swą 
ważność z dniem 1 stycznia 
1953 r.

dy rzeczy wielkie splatały się 
codziennie z małymi, kiedy ro
dziła się nowa epoka.

Na tle tych wielkich wyda
rzeń pokazał Rachmanow pro
ces przechodzenia najlepszej 
części inteligencji rosyjskiej 
na stronę rewolucji. Proces 
ten ucieleśniał się w osobie 
prof. Poleźajewa. Profesor re
prezentuje świat postępu. Ten 
świat reprezentuje również je
go uczeń, a zarazem działacz 
bolszewicki — Boczarow. Ten 
świat reprezentuje wreszcie 
marynarz Kuprlanow.

Ale Istnieje także inny 
świat; zmurszały i wsteczny 
świat reakcji. Należą doń w 
sztuce reakcyjni naukowcy, a 
między nimi asystent profeso
ra, docent Woroblow, należą 
również pewne odłamy „stu
dentów".

Z tym starym światem wal
czy profesor Poleżajew od 
pierwszego do ostatniego aktu 
sztuki. Początkowo bezskute
cznie, gdyż władza Jest Jesz
cze po stronie tępych carskich 
ministrów, którzy dlatego, że 
im się tak podoba, odrzucają 
projekt wielkiego uczonego o 
założeniu Instytutu botaniki. 
Tu Jednak trzeba zastrzec: 
prof. Poleżajew nie Jest odra- 
zu rewolucjonistą, początkowo

Praga—Lublin 10:1
w tenisie stołowym

Rozegrany w Lublinie mecz tenisa 
stołowego mlędzv reprezentacjami Pra
gi i Lublina zakończył się zwycięstwem 
zawodników czechosłowackich 10:1. 
W konkurencji kobiet Praga wygrała 
5:1. Jedyny punkt dla Lublina zdoby
ła Snitówna wygrywając z Gravkovą.

W konkurencji mężczyzn najładniej
sze spotkania rozegrał były mistrz 
Polski Patyński z Terebą oraz z A.n- 
dreadisem. Z Terebą Patyński prze
grał 21:18 i 21:19 a z Andieadisem — 
21:17 i 22:20.

Sądzicie może, że suma ta 
jest tak pilnie potrzebna, aby 
ulżyć doli bezrobotnych? Nic 
podobnego. „Nędzarzem’, dla 
którego organizuje Się kwestę 
w wysokości 150.000 dolarów, 
jest nie kto inny jak... nowo- 
wybrany prezydent USA 
Eisęnhower. Biedaczyna nie 
ma z czego żyć.

rach zarządów kół. lecz wobec 
całego kolektywu—załogi, czy 
młodzieży szkolnej.

Inicjatywę harcerzy ze szko 
ły Nr 1 oraz kierownictwa 
tego zakładu należy więc powl 
tać z całym uznaniem Jako 
godną naśladownictwa.

Na podkreślenie zasługuje 
również fakt, że przemawiając 
do młodzieży, oolekun drużyny 
harcerskiej omówił w kilku sio 
wach zasady i znaczenie od
znaki. zapoznając tym samym 
całą młodzież z tym zagadnie
niem.

Leonid Rachmanow: „Niespokojna starość". 
Sztuka w 4 aktach. Reżyseria Emila Chaberskie
go. Występy Państwowego Teatru Polskiego ze 
Szczecina.

Z XI rundy 
mistrzostw szachowych 
ZSRR

W XI rundzie szachowych' 
mistrzostw Związku Radziec
kiego zakończone zostały tylko 
trzy partie. Przodownik turnie 
|u Tajmanow zremisował z Ke- 
resem, Tołusz wygrał z Lip
nickim, a Bywszew z Kaeparla 
nem.

W Ameryce modne są dobro 
czynne zbiórki, kwesty itp. 
filantropijne imprezy. Jak po
doje francuska agencja praso
wa AFP, republikański kon- 
gresman z Pensylwanii, pan 
Hugh Scott, ulegając duchowi 
czasu, z rganizował specjalny 
komitet „zbiórkowy". Do 20 
stycznia komitet bedzle niusiał 
zebrać 150.000 dolarów.

Śliwa mistrzem Polski
W czwartej partii meczu 

Śliwa—Makarczyk o mistrzo
stwo Polski, zwycięstwo od
niósł Śliwa, który w ten spo
sób prowadzi 3:0 I ma już za
pewniony tytuł mistrza Polski.

Trzecia partia została odło
żona w pozycji lepszej dla Ma
karczyka.

Po Francji podróżują dziw
ni goście. Zaproszeni oficjalnie 
przez premiera Pinay a, zwie
dzają oni, w wielkiej zresztą 
tajemnicy, miasta i ośrodki 
przemysłowe Francji, oglądają 
urządzenia portowe w Marsy
lii, zaporę i elektrownię wod
ną w Donzere-Mbndragon, są 
wtajemniczani w sprawy, któ
re mają niępoślednie znaczenia 
dla bezpieczeństwa kraju.

Tę gościnność okazuje stary 
yichysta Pinay wysłannikom 
swego hiszpańskiego kumpla,

Tym razem 14 1 7
Jedyna w naszym województwie 

drużyna hokejowa na lodzie — zespół 
złotowskiej Spójni' wykazuje coraz 
większą aktywność. Z braku przeci
wnika na terenie województwa, Zło* 
towianie rozgrywają towarzyskie spo
tkania z drużynami bydgoskimi, odno
sząc wiele sukcesów.

Ostatnio odbył się w Złotowie mecz 
towarzyski między Spójnią, a Kole
jarzem z Bydgoszczy. I tym razem 
(poprzednie spotkanie przyniosło dwu- 
cyfrowe zwycięstwo gospodarzy) zwy
ciężyli spójniacy, demonstrując nie
zły poziom i zaawansowanie technicz
ne.

Wynik snotkania brzmi 14:7 dla 
Spójni, przy czym w drugiej tercji 
przewagę osiągnęli goście. Dopiero w 
trzeciej tercji Spójnia przystąpiła do 
generalnego ataku, który przyniósł 
jej 8 bramek. Oło wyniki poszczegól
nych tercji — 3:1, 3:4 i 8:2 dla Spój
ni. W zwycięskie! drużynie należy 
wyróżnić Radowa, Grabowlcza i 
Wrzeszcza.

Gimnastycy polscy 
zwyciężaj Rumunią

Rozegrany w Szczecinie 
międzypaństwowy mecz gimna
styczny Polska—Rumunia za 
kończył się zwycięstwem repre 
zentacjl Polski — w konkuren
cji: kobiet 224.6:219.55,
a w konkurencji męskiej 
276,3 : 265.

Indywidualnie w konkuren
cjach kobiet zwyciężyła Rako-. 
czy (Polska) — 38,6 pkt., Swie 
rzy (Polska) — 38,5 pkt. i Pe
rlu (Rumunia) — 37,45 pkt.

W konkurencjach mężczyzn 
pierwsze miejsce ząlął Sobala 
(Polska) — 55,15 pkt. przed 
Gacą Pąwłem (Polska) — 55 
pkt., Leslńskim (Polska) — 
54.80 pkt. i Orendi (Rumunia) 
— 54,60 pkt.

„NIESPOKOJNA STAROŚĆ”
PROFESORA POLEŹAJEWA

(19)

— Od maja 1947 roku. Nie. od czerwca. To się wszystko 
po prostu rozlazło. Pani sama wie. Ostatnie rozkazy otrzyma
łem 26 czerwca 1947 roku. Potem Jeszcze się to niby śli
maczyło, ale po przegranej wojnie, po tylu zburzonych na- 
dzlelńch... — wyszeptał I porwał sie na nogi. — Skończyło 
się. Żyłem myślą, że się skończyło. Ciążyło mi to, pani sama 
wie. jak to jest. Byłem szczęśliwy, Jakby mi góra spadła 
z pleców. Czy pani rozumie, co to znaczy, iść za swoją gwia
zdą. która mi mówiła, że tyle Jeszcze Jest do zdobycia 1 czuć 
się uzależnionym od ludzi upokorzonych, rzuconych na ko
lana. niezdolnych do żadnej pracy z rozmachem?

Egzaltował się własnymi słowami. Patrzyła na niego spod 
zmrużonych powiek, nie przerywa ląc ani Jednym słowem. 
Przemierza) wielkimi krokami pokój, zapalał się, wywijał 
rękami.

— Tak, za Jednym zamachem zrzuciłem z siebie cała dła
wiącą przeszłość, mogłem śmiało patrzeć ludziom w oczy... 
Omyłki młodości... A teraz pani!

Paszkowska przyglądała mu się krytycznie. Leniwie po
szukała stopą spadłej patynlęl. zapaliła papierosa.

— Czy pan uwierzy — powiedziała kapryśnie — że w to
ku naszel zalmującej rozmowy nawet o paleniu zapomnia
łam? Palt pan? — podsuwając mu papierośnicę.

Nie mógł mówić , zaprzeczył tylko głową.
— Mówi się „dziękuję" — powiedziała — 1 niech się pan 

nie wygłupia. Nikt tu pana prócz mnie nie słyszy. Jest pan 
niczym i doskonale pan o tym wie. Te tam różne „Między
morza" I tym podobne dyrdymały ani nie są pańskiego po
mysłu. ani Już dzisiaj funta kłaków nie warte. Dot rę dla za
mydlenia oczu ludziom, których nie stać na nic orygińal- 
niejszego.

— Ależ zagranica!
— Ja teraz mówię, dobrze? Nie kończyłam, Jak pan, poli

techniki, ale swój rozum mam. Oni też szukają, co by prze
ciwstawić no, temu. Związkowi Radzieckiemu, ale* cóż, rze
czywistość zawsze ich wyprzedzi 1 wszystko przekreśli. A pa
na broszury, artykuły, idee, „koncepcje", Już powiedziałam, 
funta kłaków nie warte. Pan potrzebuje suflera, najpierw 
pan słuchał co gadają Niemcy, teraz pan czeka na Amery
kę. Ale — dodała po namyśle — przy tym wszystkim nlenaj- 
gorzej pan to odstawia. No, komedia skończona. Prawdopo
dobnie każą panu dalej robić to samo i zapłacą Jak tamci. 
Przecież pan tu po to przyjechał.

Aż usiadł z wrażenia.
— Jak to, więc pani...
— No a co pan myślał? Czy pana nie uprzedzano, że poro

zumie się z panem pewna agentka?
Otworzył szeroko oczy ze zdumienia.
— Ale ja to usłyszałem zaledwie przed godziną!
Roześmiała się, była teraz zupełnie Inna, swobodna, u- 

przejma.
— Nie, nie ma w tym żadnego cudu. Oczekiwano pana 

wczoraj i miał pan zaraz Jechać do Byrdowa, a kiedy pan 
się nie zjawił, czekano gdzie pan wypłynie, muslał pan mleć 
przecież jakieś inne kontakty. Nasz agent pojechał, tnnie 
zlecono tę sprawę, miałam pana trochę, no, rozszyfrować, 
zbadać pana zdolność bojową — powiedziała żartobliwie — 
1 podać dalel. gdyby egzamin wypad) pomyślnie.

Rafał śmiał się hałaśliwie. Dop awdy, nie mógł się po
wstrzymać od tego śmiechu, dławił niu po prostu gardło, roz
pychał płuca. Śmiał się, śmiał się, jakby się dusili Chwytał 
ciężko otwartymi ustami powietrze i znowu zanosił się chi
chotem, bljąc się dłońmi po udach. Było to Jakby odprężenie 
po przebytym strachu.

— Ale, że my pracujemy razem, nie, że my teraz pracuje
my razem...

Spojrzała na niego pogardliwie, widziała go na wskroś.
— I niech się pan uspokoi, dobrze?
Zawstydził się, śmiech uwlązł mu w gardle. W głębi ser

ca poczuł dotkliwą urazę 1 postanowił jej za to odpłacić. Co
kolwiek mówiła, sam też nie był z siebie dumny. Nie zorien
tował się. Więc zawsze, zawsze miała nad nim górę. Ręczy- 
ca, nie Ręczyca, Jodłowo, nie Jodłowo, panna barontjwna 
górą Doprawdy, mtał ochotę Ją udusić,

— Może to się 1 dobrze stało — poddział opanowawszy.

się — l)o będę lepiej przygotowany do zasadniczej rozmo
wy, Jeżeli pojadę trochę później. Przyjechałem z pewnymi 
zamiarami, mam tu różnych ludzi...

— Więc rozmawiajmy o czymś weselszym — powiedziała 
wstając. — Chce nań, pokażę panu moje ostatnie zdjęcia.

Stanął przy niej, kiedy sięgała do szuflady biurka.
— O, proszę — rozkłada przed nim serię dużych zdjęć na 

błyszczącym papierze w rozmaitych strojach, w hiszpańskiej 
mantyli na wysokim grzebieniu we włosach i w zakonnym 
kornecie, z zębami obnażonymi w uśmiechu czy z muszką na 
biuście. Fotosy.

— A Jaka zawsze ładna — powiedział opanowawszy się 
już całkowicie.

— Zaraz, mam tutaj wycinek taśmy, zorlentule się pan... 
Pochyliła się nad biurkiem, zaczęła szukać. Podniosła się

ze zniechęceniem.
— Co u Jasnej cholery, nie ma. Tylko co miałam ten ka

wałek w ręku i pokazywałam Grzegorzowi. Gdzie ja to, do 
Jasnej cholery wsadziłam?

Sięgnął po kapelusz.
— Już pan ucieka? Szkoda, tak miło się gawędziło. Więc 

Jak się skontaktujemy?
Wyszedł do przedpokoju, szła grzecznie za nim.
— Do prędkiego zobaczenia — powiedziała.

ROZDZIAŁ IV 
ZIMOWA CZAPKA

Zostawszy sam Zygmunt Serednicki zamierzał właśnie prze
wrócić się na drugi bok, kiedy rozległ się dzwonek telefonu, 
ltolega z komisji.

— Wybacz, że cię tak wcześnie budzę...
— Co u diabła — powiedział niezadowolony — Jednemu 

za późno, drugiemu za wcześnie, tu słyszę, że południe, tu 
znowu, że rano...

— Południe? Dajże pokój, dziewiąta godzina, właśnie 
chciałem ci dać znać, że premier wzywa nas na dziesiątą.

— Premier? Ładna sprawa, to trzeba się zaraz ubierać.
Rzuciwszy słuchawkę Zygmunt zerwał się z łóżka I zaczął 

pośpiesznie naciągać garderobę. Nagle opanowała go dziwna 
myśl: co się dzieje z Rafałem? Czemu wyskoczył tak nagle 
czemu, tak, czemu podał Inną godzinę? Istotnie,' zegarek le
żał dość daleko od łóżka na stoliku. Serednicki przyłożył go 
do ucha: chodził 1 wskazywał dziewiątą minut dwadzieścia. 
Więc Rafał się omylił?

(C. d. n.)

Harcerze szkoły Nr 1 w Koszalinie
otrzymali odznaki BSPO

W środę, 17 bm. w auli szko 
ły Nr 1 w Koszalinie odbyła 
się uroczystość wręczenia 40 
odznak BSPO przodownikom 
w nauce i w sporcie.

W obecności kierownika 
Wydziału WF przy Prezydium 
Woj. RN w Koszalinie oraz ca
łego grona nauczycielskiego i 
młodzieży szkolnej, przodują
cy w nauce 1 w sporcie ucznio- 
wle-harcerze otrzymali zasz
czytne odznaki „Bądź Sprawny 
do Pracy 1 Obrony".

Gdyby kierownicy poszcze
gólnych szkół, względnie dzia
łacze z kół sportowych widzie
li rozradowane twarze mło
dziutkich zdobywców odznak, 
niewątpliwie 1 on! dbaliby 
zawsze o to, by wręczenia od
znak dokonywać nie w blu-

to Jedynie postępowy uczony- 
liberał. Do rewolucji przeko
nuje go sama rewolucja 1 spra
wia, że staje się jej żarliwym 
zwolennikiem i aktywnym u- 
czestnikiem. Wielką zasługą 
Rachmanowa Jest to. że umiał 
ten stopniowy proces praw
dziwie 1 przekonywająco po
kazać. A proces ten nie był 
łatwy. Dokonywał się poprzez 
rozczarowania do starego, po
przez gwałtowne 1 twarde 
zetknięcie się z nowym. Uwi
dacznia się to w scenach, w 
których’docent Woroblow de
maskuje się Jako karierowicz, 
reprezentant najgorszej części 
„liberałów", żywiący głęboką 
pogardę | nienawiść do ludu. 
Zetknięcie z nowym zamienia 
się wkrótce na podstawie 
wspólnych dążeń Ideowych w 
trwałą 1 nierozerwalną więź.

Więzi tej nie Jest w stanie 
rozerwać nawet bojkot reakcyj
nych uczonych 1 pewnej częś
ci studentów, którym Poleża
jew daje zdecydowaną odpra
wę. Więź tę umacniają coraz 
ściślejsze kontakty z klasą ro
botniczą i Jej siłami zbrojny
mi.

Wspaniałe są momenty, gdy 
uczony, nie bacząc na swój 
wiek (75 lat) t zdrowie, udaje 
się na pokład okrętu, aby ma
rynarzom czerwonej floty mó
wić o życiu roślin, uczyć Ich, 
odkrywać przed nimi nowe ho
ryzonty lub, gdy mimo choro
by, płomiennym przemówie
niem żegna wyruszających na 
front marynarzy.

W zakończeniu sztuki widzi
my profesora Jako aktywnego 
działacza władzy radzieckiej. 
Jest członkiem piotrogrodzklej 
rady delegatów robotniczych i 
chłopskich, ptsze do swej no
wej książki przedmowę, która 
Jest wezwaniem to całej inteli
gencji rosyjskiej, aby póparła 
sprawę rewolucji. Pełna twór
czego działania 1 „niespokoj
na" jest starość profesora Dy
mitra Poleźajewa. „Niespokoj
na starość" to druga młodość 
człowieka, któremu dopiero 
władza radziecka umożliwiła 
realizację marzeń całego ży
cia.

i Mimo groźnej sytuacji wo
jennej władza radziecka i 
Lenin osobiście Interesują się 
sprawą utworzenia Instytutu 
botanicznego. Sam Lenin tele- 
fonleżnie zawiadamia profeso
ra o zatwierdzeniu jego pro
jektu.


